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Biblioteka Jagiellońska

f i o Polskie
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Ceny ogłoszeń:
Za l wiersz milimetrowy: w zwy­
kłych ogłoszeniach 1U.Ó00 M„ w 
nadeslanem  i w nekrologji 30.000 
M.. w kronice, repertuar dział 
gospodarczy paski w tekście  
oO.UOO M., po kronice 4u.000 M., 
pod nagłówkiem na pierwsze] 
stronie 82.000 M Za jedno sło­
wo w diobnych ogloszeniich  
8.000 M , kupno i sprzedaż za 
słowo 9.000, m atrym on ialn e,'o - 
lesyondencje (frywatne za sło­
wo! 2.0G0 dla poszukujących pracy 
5.00G M Z zastrzeżeniem miejsc 
25o/o. Zagraniczne o 50 Drc. 
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D. AS
(j) Ilekroć zbiera się Rada Ligi Naro­

dów czy też je j plenarne zgromadzi ­
li je, społeczeństw o iptńslcie składać mu- 
* i  daninę *  sw cj durny narodowej i z 
t roską oczekiwać i ozistrzygania spraw 
Rzpltcj, któremi usłużna oatero!e4nia 
Llijcntela Polski obficie w arsztat pra- 
ty  te j ..nadnaństw ow ej" instytucji za­
siliła i urozmaiciła.

Liga Narodów to był jedyny owoc 
Tra,etatu W ersalskiego, do którego 
sfery rz*tte9«je Polską, przez pierwsze 
c u e ry  lata oanesiły się ze szczegół- 
nem nabożeństwem  i *e  szczętą w e­
wnętrzna skłonnością. Sam traktat 
L^crcaiski już choćby dlatego, żc byt 
'tryumfem polityki Komitetu Narodo- 
wego, tem chętniej był przez te sfery 
w cień usuwany a anaezewe jego ob­
niżane^ im bardziej.chodziło’ o  wyol­
brzymienie wagi, wielkości i ntajestatu 
Ligi.

0  istotnej genezie Ligi, o  je j w łaści­
w ym  charakterze, o wpływach, jakie v, 
niej dominują i interesach, k ió r j ch ona 
w gruncie rzeczy je s t gorliwy'*ri slró- 
ż « n  —  P sana już wieloicrotńie. ..Jes t 
(pitoli czną tajem nicą“ —  pisał niedawno 

^.Przegląd  W szechpolski” —  ,,że Liga 
atrodzjtet się v. iwmroteu lóż masoń- 
stóah, że nta przeprowadzać ich poi i ty 
kę. a to znaczy —  z uwagi na rolę ży­
dów w kołach kierowniczych w olno- 
lfmlai skrch —  politykę ww/echświatw- 
wego żydostw a".

Przedstaw iciele innych państw w 
Lidze, aczkolwiek niewątpliwie w bliż 
s/.ych lub dalszych koneksjach z ma- 
ran erj?  pozostający , wyizyskasą jednak 
s woje stosunki z międzynarodówką 
masońską w zedewszystkiem  dla do­
bra •reprezentowanego przez siebie 
państwa i interesów tego państwa w y 
łącznie bronią1. Tem  się też tłum aczy 
takt. że po za Polską, Austria a dzi­
siaj W ęgram i, żadne z  innych państw 
nłedy do roli klijerńa Ligi się nie po 
niżyto, je j władzy zw ierzchniczej nad 
sobą nie uznało i dyktow ać sobie poli­
tyki w ew nętrznej czy zew nętrznej me 
pozwoliło.

Całkiem inaczej w Polsce. Tutaj — 
jak słusznie zauważono w jytow anyin 
wTżej ..Przeglądzie W S2»drocfckim “*—  
mogła się powieść próba urzeczy wtst- 

i nicnia ideału żydowsko -  masońskiego 
dyktowania państwu polityki przez 
stworzoną w tym celu instytucję 8 iS  
rat się o to usilnie ez tero i etui delegat 
Tulski przy Lidze W  przeciwieństwie 
do innycli delegatów, p. Aske.iazy brfl 
e ił me interesów* narodu •polskiego i 
Rz pitej. humanitaryzmu. On to 
spraw i!, że Polska stała się głównym 
klijonteni Ligi, żc każdorazowe jej ze­
branie wypełnione jest wyłącznie iłte- 
mal sprawami naszego państwa, on dał 
je j zatrudnienie i stw orzył jedymg wła­
ściwie rad ę je j bytu. Czenrże byłaby 
I.Jga, gdzież byłby jej an io n  gdyby 
jedyna na św fecic Polska rzeczyw iście 
nie w ykonyw ała je j -,zaleceń”. Cóżby 
się stało z tą Ligą. gdyby jeszcze P ol­
ska w ślad za stanówisideim Mussuli- 
nie.go w sprawie zajęcia Korin, w y pro 
siła sobie bardzo kategorycznie w szel­
ką interw encję Ligi i .rzekła: atoli mc 
tangere. ,,Na szczęście” (dla Ligi) p. 
Askenazy czteroletnią dyplomacją swo 
ją tak zręcznie zdołał w plątać Polskę 
w sieci Ligi, tak umiejętnie i w t.\ m 
sprawach Polskę od Ligi uzależjnj. że
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Dalsza bardzo zn aczn a  p o d w y żk a  k osztów  w yd aw n ictw a, t. j. papieru, 
druku, ja k o te ż  p łac w szystk ich  p racow n ik ó w  —  zm u sza nas za przykładem  
dzienników  w arszaw sk ich , k rak ow skich  i lw o w sk ich  do p od n iesien ia p ren um eraty  

i „ S ło w a  Polskiego" od ó grud ń a, a m ian ow icie  :

bez dostawy . . . . 1,45*1003
z dostawą lub przesyłką pocztową . 1,509.003
za g r a n i c ą ......................................  2,000 099

N u m e r  p o jp d y f k z y  o a  ś r o d y  1 2  g r u d n i a  1 9 2 3  r .

5 0 . 0 0 0  m li .
W szystkich Sz. P. T. Prenumeratorów zamiejscowych, prosimy uprzejmie, 

•aby po otrzymaniu czeków, które dołączymy dnia 13 b . tu., jak najrychlej nadesłali 
przypadająca za drugą połowę grudnia różnicę w kwocie 1 5 0 . 0 0 0  m K .  
zaś miejscowych o wpłacenie tej należytości w kantorze „Słowa Polskiego1 
i i0 najdalej do 20  g r u d n i?  b. r., gdyż po tym terminie wstrzymamy wysyłkę, 
względnie do.eczam e dziennika.

dżisśaj Polska w obec TJgi nie łmożt* le­
szcze obrać drogi, jedynie zgodne] z 
je j interesem  państwowymi i honorem 
narodowym. Polityiki p. Askeruzego 
nie da się odrobić w paru miesiącach, 
serw itut po nhn odzieidziozony mtsraz 
jeszcze' nam zacięży 'i dusze ; goryczą 
zaleje.

Z uczuciami, w yroślam i z podłoża 
w yżej naszkTow anego o^itfcuje pol­
ska opmja narodowa wyniku obrad Ra 
uy Ligi Naroćów, ro.zjpoc'zętych oneg- 
daj w  Paryżu.

Znowu 90 piroc. spraw dotyczących 
Polski wyinełni te obrady: ,sprav a
wprowadz-en;a w życie statutu dla Kiaj 
pedy, spraw y Odaiiska i Jaw orzyny. 
W  dwu |3i'.v*szycii kompleksach 
spraw stanowisko Rady Ligi me wyj­
dzie prawdopodobnie po za nuny pro-

w iz o ry c z n y c li „z a le c e ń " .-n a to m ia st  w  
sp ra w ie  Ja w o r z y n y  o c z e k iw a ć  n a le ż y  
defim ry.winegb ro z strz y g n ięc ia  na zasa  
d z:e „avi's  consuitatir”  T ryb u n a łu  h a s ­
k iego .

Sposób, w  jaki Rada Ligi .politycznie 
rozsfrzvgnie prawne orzeczenie łraskiie. 
w yjaśni niewątpliwie w znać,mej mie­
rze je j intencjonalny uosumek do R ze­
czypospolitej. .Jeśli sprawiedliwie i zgo 
dnie z  literą będzie mterprerow aia o- 
plnję haską, wówczas musi przyjąć roz 
strzygnięcie KfcjtffejP delńmiacyjnej. dla 
nas —  jak wiadomo —  korzystne. Jeśli 
tę  opluję potraktuje inaczej, \vówcza,- 
będzie w  zgodzie z poglądem prast' 
muscńskiej w Polsce, że w Hadze 

•kwyciężyla teza czeska.
\ w ówczas brzemię spadku po p. As- 

kenazym zacięży nam nieznośnie.

2 I  k p i  M e ®
k s f r f i m & ja  S H irm u n fa  z  B e n n s is m .

P aryż, (Tel. wL) 11 grudnia. Na roz­
poczętej obecnie sesji Ligi Narodów 
żadna sprawa polska nie będzie z dat- 
wdona przed środa. D elegat polski p. 
Skirmunt konferowm? z  dr. Beneszem  
Co do Kłajpedy to Rada w yznaczy za­
pewne konrsję,, która ma w jm aleźć roz

wiązanie spraw y, Pojsfei uważa statut 
Oj-raco-w any prz^z konterencję am ba­
sadorów z.a mepodlegając^' dyskusji i 
uważa, że zadaniem Rady Ligi Naro­
dów' jest wyszukanie środkową zmusza 
jąeych do realizacji postanowień Rady 
Ambasadorów.

Przed r a p i - s t n  parlamentu ałosklep.
Rzym. (PAT.) Ogólne Danuje nrzekona- 

liic. że zamkiiięcifc sesji parlamentu pcpi ze • 
Uzi rozw^zank' lzb>, ..Ccirriere d> ItaTa'1 
pisze, że wedle paragrafu 9-tego statuta 
pierwsze posiedzenie nowmj sesj* parlamen­
tu ma się odbyć w  eztery miesiące po roz 
wiązaniu parlaimentu. Gdyby parlament roz 
wiązani, obecnie, sesia parlamentu nowego 
odbyłaby się v kwietnąi a wwbory prze- 
p- :wadz(vi]oby w marcu. Zam ykaiai obecna 
sesję rząd może rozwi;izać parlament w  
chwili, którą uzna Za stosowną i od tego

czasu hczy s‘ę termin 4-ro miesięczny, 
krzew ódca Popular' Don Sturza .ośw iad ­
czył, że obecny parlament stracił autoiw - 
tet. Partja Popuiari będzie przy nowych 
wyborach szła s-modzielihe. bocialista 'I u- 
retti sadz', że AiiWoIBn przez roz\x ia.zamc 
pariamentu chce zadowolić fasz\stów. Ko- 
inmfsta Gcinbacci przypuszcza, że Musso- 
Sni chce stworzyi? nowe podstawy dla swe 
go gabinetu.

N u w y  p a r k t i R D t  A n g i e l s k i *

Londyn (PA'l') ! ) :d ś  ogiosz.caio dal­
sze wyitjk; wyborowe Stosunek liczeb­
ny .iUobyl.v cli przez poszczególne 
strouiiictw u mandatów przedstawia się 
jak na.ńęp.Le: konserw atyści £56, La- 
bour Party 159. libcm li 158 i niezależ­
ni 8.

M a r x  z d o b y ł  a b s o h u n a  

w ł a d z ę ,
Paryż, (AT.) Poiradio. ,,L lia ro ‘‘ óiftr 

x'.-lując fakt utw orzeihi w N omczech koinl- 
'c t j  złożonego z 15 członków parlantentu. 
pisze: Ltw orzenie tego komitetu jest u-
stępsrwem ua rzecz sociuhstów. celem po­
zyskania ich dla rzadn. Konńtet ten. ixjzo- 
stający- pod przewodWctwom Dra Scholza. 
skrada s‘ę z 3 nacjonalistów. 1 liniowca. 1 
bawarc/.yka. .3 cztoiil<o\' partii ceiunun. 2 
demokratów, 4 socjalistów i 1 k.)nuui‘s?y 
Tak więi posiada rząd obecny w wspo­
mnianym komitec‘e 7 głosów zapew .lionyui 
a w ra/Je głosowania za nim socjalistów, 
ma zapewniona więks-sość. Ń.rdto zazna 
czyć należy —5 kontynuuje* ..P sa ro '' —  że 
komitet 15-tu poskida. wprawąbAc brawo 
wypowiadania swej op:nji op'-u...ł ta jednak 
lbe jes; w  stanie \vyw'crać iakicgt-kęiw 'ck  
skutecznego wpływu, 'haik więc —  koticz\- 
dzienmk —  w rzecz.\ w isLośei gwbmet ALa.r- 
xa zdobył rtą przee^g dv ócii imcsię-y  
absolutna władzę.

a  d n i a .
B O M B L S C J STA N  A PPZEL) 

N A JV V Ż SZ \M  SADEM

W a r s t w a ,  (P A T .) ..Kurier ojtRomin- 
n y '' donosi, żc Bugiński i W i.y z ę rk ie -  

, a\1-z v nieśii za pośrednictwcir, obro :- 
cy  z urzędu m ajora  Zielińskiego i adwo 
Iwta IT z cw o .y k ic g o  odwołanie się da, 
na jw yższego sądu vv(ffekowa'go 
spraw ie wyroku skazującego ich iu  
karę śmierci. Rozprawa przed na jw yż­
szym  sądem w o jsk ow y m  odbędzie się  
prawdopodobnie w- styczniu 19Ż4 r.

PRO CLS PRASOWA W W ARSZAW IE.

AVa.sy.aw a. (A W .) W warszawskim sa­
dzie okręgowym zakończyła s.ę rozprawa 
iibędzy pp. Grzegorczykiem, redaktorem  
odpowiedzialncm ..Rzp/Hej” 1 Nowaczyń-. 
skitn z jednej strony' a Ciembromewiczem  
z drugiej. P. Oernbrfcjimw icz czuł się. obra­
żony .-.zeregietn artykułów  ..Rzplitei’1. oma 
wiaijących jego działalność w* Dąbrowic 
Górniczej w r. 1915. Sad wydał wyrok ir 
mewinriajacy P . Ciembroniewicza zasądzo 
no na zapłacenie S nńli. tytułem kosztow- 
sądowych.

*
PO R  RADOMSKI SKAZANY PRZEZ

N A JW Y Ż S Z Y  S £ D  W O JS K O W 1

M a rsż a w a . (P A  l .) „K u r je r  rJo-ranuy‘ 
donosi,' żc  « a jv  y ż s z y  sąd  w c is k o w y  
z a tw ie ia / ił  w 'y ro k  sądu  o k ię g o w e g p  
av sp ra w ie  poruczn ika R a d jin sk io e c  
sk azan ego  za  zn iew ażen ie  p o sła  S tro n - 
sk iego  na 5  tygod n i a resztu . W crolć  
s ta je  s ię  obecnie p raw o m o cn ym .

NIEDOBÓR BU D ŻETO W Y.

W a rs z a w a . (V ars.) O piera jąc się na 
obhczem ach z ostatnich  trzech  m iesię ­
c y  br. n iedobór budżctoAćy w yn o sił 
p rzeciętn ie  6 0  m iijonów  fra n k ó w  m ie­
s ię c z n ie .  O d p ow iada to m niej w .ę ce j 
istotnem u sta n o w i rz e c z y . Z a  c a ły  rok 
1923 ftiedobór w w niesie oko i o 613 m i­
lionów- m*.
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Poiityka zewiitjta RuiMiji.
B y ły  rumuński minister spraw ze­

wnętrznych Jerzy  Derussi zamieścił 
n i  łamach „Praget Presisy** artykuł o 
Polityce- zagranicznej Rumunii, w  któ­
rym  stwierdza że polityka wewnętrzna 
Rumunii rozw ija się w  kierunku w y­
tkniętym przez- Take Jonescu. Podsta­
w ą tego kierunku są zasady ustalone 
jeszcze w czacie konferencji w ersal­
sk ie j w, Paryżu podczas długich i czę­
stych rozmów, jakie toczyli z sobą pp. 
Take Jonescu, Benesz i Pasicz. Zasady 
to srały się podstawą na której stw o­
rzoną została Mała Ententa m ająca na 
celu pokojową konsolidację now eg) 
porządku rzeczy w  Europie środko­
wej i utrzymanie poicoju na W schodzie 
Europy. Główną też troską Rumunji i 
je j sojuszników jest zaoezpie czenic 
traktatów  i pokoju.- "  - "'

Ta „tak nautraliu iroJityka*' Rumunji 
kazau  je j zw ;ązać się sojuszem  z Cze 
chosiow acją 1 sojusz ten uzupełnić przy 

mierzami z Polską i z  Jugosławią.
„Dziś —  pisze n. Derussi — Mała 

Ententa znajduje się w  pełnym rozw o­
ju a ostatnia jej konferencja w  Sinaja  
i nowa m ająca się odbyć w  najbliż­
szym  czasie w  Belgi adzie dowodzą 
bezspornej użyteczności M ałej Ententy 
co  w tej Chwili sta je się tern bardziii 
oczyw iste, gdy trudne do rozwiązania 
problemy utruuniają na nieszczęście 
utrzym ywanie zupełnej jedności mię­
dzy naszymi wielkimi sojusznikami ua 
Zacnodzie.

Niezależnie od układów, które o .g a .
. aizm M ałej Ententy m ają uzupełnić i 

stanowisko je j w obec zagadnień dnia 
unormować jest obowiązkiem zw olen­
ników tej konstrukcji dzkPać w ty n  
kicjuiiKu, aby konstrukcja ta w eszła 
,vr d a ło  i k rtw  narodów, abv —  jak 
się trafiue w yraził p. N. Jorg a  — na- 
roaom tym dac jedną wspólną duszę, 
ktćraby była duszą tych narodów a 
nie kaucelaryl.

W  tej pracy nad moralną konsolida­
cją  liczym y mocno na naszych przyia- 
cić4 z Czechosłow acji a zw łaszcza na 
Benesza, który iitraul dotąd usuwać
wszelkie trudności jakie się p';ętrzv!y 
i który umie tak dobrze rozróżniać 
spraw y główne od drobiazgów,

W dniu, w  którym  Mała Eatenta
będzie m ieć tę jedną duszę, której do­
maga się prof., Jorga, uzyska ona moc' 
m aiącą conajmniej ta lće  znaczenie, ja­
kie duje potęga politycznych m ilitai-
nych związków

W ierzm y w przyszłość i pracujmy 
dia r i t j  z w szystkich sił“.

P rasa  rumuńska om aw iając żfejłżaki- 
cą  się nową k o n fce n c ję  „M aioj F  iten 
ty “ iv Belgradzie (w  styczniu) dysku­
tuje nad przystąpieniem Polski dc Ma­
łej Ententy.

W edług dziennika , Romania** naj- 
\vażr.iejsz“ punkty styczniow ej kon­
ferencji są następująco: 1. całokształt
zagadnień ekonomicznych państw M h- 
ej Ententy, 2. K w cstja udziału Polski 

w te j koalicji politycznej. Rząd rumuń­
ski, jak  donosi dalej „Romania**, jest 
zdania, że w e'ście Polski do M ałej E n ­
tenty ogromnie pow iększyłoby je j po- 
>vagę. Odtąd każde je j słow o mit sia­
ro by  by ć b rane pod uwagę na konfe­
rencjach wielkich m ocarstw . Z tego po 
wodu rumuńskie m inisterstwo spraW 
zagranicznych usilnie stara się o w e j­
ście Polski w skład państw M ałej E:i- 
teuty.

D zienrik „Romania** przytacza na­
w et program, na Któiym miałby się 
ipierać zw iąztk między Polska a  Ma­

ła Ententa. Piograrr. ten zaw iera 4 
punkty, a  mianowicie: ł wspólne po­
parcie programu ustalonego w Cannes 
2. wspólne występowania w e w szyst­
kich spraw acn ekonomicznych doty­
czących Polski, Rumunii, Czechosło­
wacji i Jugosławii, 3. wspólne usiłowa 
nia ceiem załatwienia problemów tran 
żyłow ych z zachowaniem suwerenno­
ści poszczególnych państw, 4. wspólne 
postęipowanie celem osiągnięcia poro­
zumienia w e w szystkich konferen- 

i ciach interesujących te  cztery  pań­
stwa.

Konferencja belgradzKa ma być 
otw artą aktem  uroczystym w  którym  
państwa biorące udział w obradach 

, oświadcza solennie, że pod żadnwn 
warunkiem me zgodzą się na jakąkoi-

OiNA HAM LET” hui ilOfciu tryskająca  
kcm edja w 6 wielk. ak.
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w iek rew izję lub kwestionowanie trak 
łatów pokojow ych a równocześnie za­
żądają uroczyście zapewireniu ' im na 
przyszJyfch konferencjach międziyuaro 
dowych należytej roli w  dziele rekor 
strukcji Europy. Po. tych deklarac:ach

ma nastąpić zagajenie obrad przez ju­
gosłowiańskiego ministra spraw zagra­
nicznych. oraz w ysranie trzech komi­
s ji:  ekonomicznej, finansowej i tranzy 
tow ej, których prace są obliczone 
na trzy oni.

E ip is e  M s t r i  OraissHIego
u a  iitisiuŁii o św Jia?u a)2 j

W arszaw a. (Tei. w ł) 11 ru d n ia . Na 
dziyhjszem  posiedzeniu komisji oświa 
tow ej p. min. Grabski w ygłosił expc- 
se, w  ktorem zaznaczył że postano^ 
wił przoastaw ić komisji sw cjc  pog’ą 
dy na oświatę, gdyż uważa współpra­
c ę  Sejm u z rządem za konieczną ' w 
b iedzicie tak w ażnej jak 'ośw iata i 

szkolnictwo. »
Przedewszysuoiern poinformował o 

budżecie M inisterstw a oświaty. B u ­
dżet ten został zredukowany do , U-i 
milionów zfp. W.ęfcec braku środków 
finansowych należy w r. 1924 po­
w strzym ać się od rozszerzania szkol­
nictwa natomiast tem silniej pójść na 
jego  pogłębienie, O otwarciu jakiejkol­
w iek szkoły nie może być mowy.

Najsilniej dotknęła redukcja szkolni­
ctw o w yższe mianowicie katedry nie- 
cfcsaazone i znaczną ilość asystentów , 
których było nieskończenie w ięcej ni.? 
przed wojną. Miało to na celu przygo­
towanie ludzi nauki, które _ jest dzis 
trudniejsze niż przed wojną. Zreduko­
wano też dział nowych budowli i sta­
nęło na tem, ze zaczęte budynki bę 
dą wykończone, ale now ych nie bę­
dzie się budować.

Najw ięcej niepokoju w yw ołało szkol 
nictw o powszechne. M inisterstwo 
ośw iaty nie mogło się zgodzić na prze 
kazanie-szkolnictw a samoTząaom. Za­
daniem państwa jes t r .ic tijk o  dać na­
ukę masom, ale troszczyć się o kulturę 
i  cyw ilizację narodową. Pierw szym  
warunkiem, aby Polska była cywilizo- 
iwanem państwem jest zupełne usunię­
cie dysharm orji poszczególnych funk­
c ji kulturalnych narodu. Są u nas teru 
ny różniące się kulturą i ood tym 
względem odbiegają od siebie o 150 
lat. W obec tego ipraca oświatowa mu­
si być prowadzona przez rząd w cih ig  
jednolitego planu. Jeżeli się chce kie­
row ać tą akcją  wedle jednego planu 
w ychodzącego z centrum państwa nic 
można przerzucać je j ua sam orząd'' L 
trudności tych wyszedłem  w  rastępu- 
ją cy  sporób: W  ramach tvch 1U5 mil­
ionów złp. mieści się ca ły  budżet na r. 
1924 szkolnictwa wyższego i średnie­
go. P ozycja  szkół powszechnych ma 
pokrycie na cztery  m iesiące na utrzy­
manie, na dalsze zaś m iesiąc: 
(50,312.933 złp.) znajdzie Pokrycie osc 
bfia ustaw a o specjalnym  podatki: 
szkolnym. Skarb zatem przez cztery  
m iesiące będzie -wydawał środki na po 
k iy cie  utrzymania szkolnictwa posusze 
clrnego. " "  • ' 1

Znaczną redukcję przeprowadzono 
w  dziale ośw iaty pozaszkolnej. P rzy ­
czyną je j była niutyiko kw cstja  oszczę 
dr,ości, ale w ytw orzony od chwili po­
wstania państwa polskiego niewłascD 
•wy stosunek społeczeństw a do pań­
stw a. Ofiarndść społeczeństw a na 
cśw iatę przed wojną bvła znacznie 
większa niż dziś. Społeczeństw o jest 
dziś w wielu w arstw ach zamożniejsze 
i powinno, zdawać sobie z tego sprawcę 
że państwo ośw iaty należycie posta­
w ić nie może. N ależy ' zbudzić żyw szi 
udział i w iększą ofiarność społeczeń­
stwa na oświatę. O iganizacie ośw ia­
tow e społeczne muszą z a jić  się w y­
datniej działem ośw iaty yazaszk jln e j.

Państw u ma tą. pica.ą organizacji spo­
łecznych kierow ać, nam unizow ać. zc 
staw iać w budżecie w ażniejsze pozy­
cje jak kursy instruktorów' i pomaga­
nie organizacjom pobocznym (12ó.ui!0 
złp.). "

Zredukowano także subw encje dia 
szkół pryw atnych z uwagi na to, że 
państwo płaci za ctzśeci urzędóików 
państwowych. Subw encje pow ołu ją to 
ze- pow itają szkoły, nie m ające lokal­
nych warunków, a licząc na wydatne 
państwowe zasiłki, więc i ze w zglę­
dów zasadniczych należy z tam skoń­
czyć.

Szkolnictw o w yższe opiera się dotąd1 
na trzech różnych ustawach, W  ciągu 
stycznia i lut e ro  wniosę ustaw y: 1) o 
pragm atyce nauczycielskiej, 2) o szkol 
nictwle powszechnem, 3) o szkolni­
ctw ie średńiem, 4) o ustroju władz 
szkolnych. — p t; --------

W . sprawie pragmatyki chciałbym 
porozumieć się z kom isją oo do dwóch 
punKtów. Je s t  ona w zorowana na prag­
m atyce urzędniczej, pozatem chodzi o 
wprowauzenie jedm-egę punktu wielkiej 
doniosłości dla szkolnictwa, Szkolni­
ctw o musi b y ć absolutnie b e m n ry jn e . 
D otychczasow e programy wiele pozo­
staw iają do życzenia. Nauczyciel musi 
m ieć zauiame i szacunek dlzrócKa (gło­
s y : słusznie). Do obowiązku, nauczycie-- 
la należy unikanie jiienawiści 'wyzna­
niowej, narodowej i sipołfecizn-ej. Drug. 
punkt dotyczy odpowiedzialności' nau­
czycieli za wyniki ich pracy w  szkoini- 
ctw ie (głosy: słusznie). ' Stwierdzenie 
słuszności jakiegoś zarzutu względem? 
nauczyciela należeć ma do delegata 
M inisterstw a Oświaty.

Ustaw a o ustroju władz szkolnych 
musi pójść w łą . m ości z ustaw ą o n- 
stroju  samorządowym. W ładze szkol­
ne nie mogą oyć .podporządkowane 
władzom administracyjnym, gdyż jest 
to dział pracy, który  ^tać musi po za 
chwilowymi potrz bami politycznim i 
adm inistracji państwov/ej. W ładze 
szkolne niższe rnuszą podlegać tylko 
swoim resortow ym  wda Izom w yż­
szym, Jest to organizacja która ma 
tw orzyć kulturę w  państwie. Jednakże 
pewne współdziałanie administracji da 
netgo teremu z szkolnictwem  musi lst- 
rc.cć. Projolct rządow y idzie w  kierun­
ku zespolenia sam orządów szkolnych 
pod przewodnictwem starostów  w zglę. 
dinie w ojewodów. R ad j szkolne powia 
tow e i wojewódzkie będą tym. terenem 
współdziała na.

U staw y o szkolnictwie powtszech- 
nem i średuiem muszą załatw ić rów­
nież kw esbę szkofy z językiem  w.vk!a 
dowytu niepolskim, Byłoby błędem 
wprowadzenie osobnej ustaw y o szkol 
nictwie dia mniejszości, bo to stw orzy 
łeby kilka system ów  szkolnych. Szko­
ła w państwie polsklem musi być pol­
ską, lecz to nie przeszkadza temu, że- 
by  w szkole te j był inny w ykładow y 
jązyk niż polski, jednak mius; ona two­
rzy ć całość z iist -ojcm szkolnictwa pań 
stw ow ego. Praw o uczenia dzieci w  ję ­
zyku o jczystym  je s t zastrzeżone w  kon 
stytucji ale musi by ć normowane usra

W s z y s c y  D e * w y ją t k u  zachw ycają się atrakcw nyn filmem w k no'eatrze *b c w “
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w ą c jednolftem szkomrety. ie  w  ca Jem 
państwie: . *  '

Poza unormowaniem ustawndaw- 
czem i/ozost;je normowanie życia 
szkolnego rozporządzeniami iządowe- 
mi. W ytyczne tego normowania są  na 
stopujące: Należy zorganizow ać cały  
system  adm inistracji szkolnej i kiero­
w nictw a szkół przy Ministerstwie- 
Kierow ać można tylko przy udirowie- 
dzialności osobistej - poszczególnych 
organów. Za nauczyciela musi oajKi- 
wiadać inspektor, za inspektora kura- 
to, za kuratora minister, Aoy odpowia 
dac za nauczyciela musi mieć inspektor 
odpowiednie warunki, a  w ięc łatw ość 
kom unikacji' i dlatego pozostawia się 
inspektorom konie i zwalnia od nad­
miernych prac biurowych Minister­
stwo ma kontrolować, czy  kurator ao- 
brze kwalifikuje inspeictcrów oraz czy 
inspektorowie należycie kontrolują na­
uczycielstw o. Kuratorowie, mstrukto- 
rowie i dyrektorow ie szkóI średnich 
murzą mieć w iększe praw a inicjatyw y 
osobistej, nie mogą być tylko w yko­
nawcami poieceń w yższych władz

Organy władz szkolnych nic mogą 
mieszać się do życia organizacji nau­
czycieli. Niech organizacje nauczyciel 
skie nńęczy sobą konkurują, ale wła­
dze nie mogą się do ich życia m ieszać.

Istnieje obecnie szkodliwy of^-d do 
nadmiernego zakładania szkół ogólnie 
kształcących M inisterstwcf musi dą /yć 
da rozwoju szkół zawodowych i dla­
tego fcućżtt tych szkół nie został ob­
cięty. Należy szukać Ł nrzedewszy.yl- 
kiem talentów praktycznych i skiero­
w yw ać je  do szkół zaw odow ych P ro* 
gra mszkuł średnich idzie za daleko co 
do wymagań Trzeba w ięc program 
ten zredukować w ten sposób, by  pod­
nieść pezrom wymagań w Klasach niż 
szych, aby nieodpowiedni uczniowie 
mogli p rzejść do innych szkół, co  
uchroni cd  tsk  czjfcstę złamanej egzy­
stencji. Następnie minister om aw iając 
kształcenie kobiet w szkołach żeń­
skich podiiićsł potrzebę wytworzenia 
typu licealnego szitoly średniej z za­
kończonym system em  w ykształcenia 
tak, b y  kobieta matka i gospodyni by- 
ia do życia przygotow ana. -

W ogM c w  calem  myśleniu spciecz- 
ntm  trzeba dokonać głębokiego przeto 
mu. Niewola musiała rozw ijać w m y­
śleniu przedewszystkiem  pierw iasfkf 
literacki i uczuciowe, ż y ło  się w 'arą i 
kochaniem i  tc  przedewszystkiem  
uwzględniało nasze szkolnictwo Dziś 
gdy chodzi o  organizację niepodległe­
go bytu, o w alkę i pozycję w  św iccie 
cuwilizowanym naród musi daw ać ze 
siebie coś dia cyw ilizacji św iatow ej. 
Musi budować rzeczy  i w a rto śc c  
realne i cała organizacja szkolnictwa, 
musi pójść w  kierunku rozwijania in- 
dukcyjrego myślenia i umiejętności 
widzenia życia takiem jakie ono iest 
Je s t  tp rzecz  ki< runku, który moa na­
daw ać M inisterstwo przez odpowiedni 
domćr ludzi i m stiukcje, nie może ono 
b y ć iylko urzędem dla załatwiania 
spraw, ale organizacją kierującą my­
ślę niem społeczeństwa.

D yskusję odłożono do następnego 
opsiedzei ia.

, NADESJ ANE.

Nahfrfeństwo fałobne
z a  spoKÓj duszy śp.

taisiamy Wilczek
w ła ś c ic ie lk i  m a g a z y n u  m ó d  

„ A . S z a łk is w i c z "
odbęuzie się  w e czw artek  dnia 13. 
grudnia b. t o  godz. 9 -tej ran o  w ko- 
■B.ele św A likołaja, na k tó re  przyja­
ció ł i znajom ych  z a p ra sz a ją  ' |

Dzieci. I
H O H

7 5 1 4

iP. Si. tłuII
sk ład a za w ieloletnią, serd eczn ą  i um iejętną  
o p iek ę lek arsk ą w czasie  ciężkiej ch o ro b y  
b. p. J .  Schm ala serd eczn e ' p od ziękow anie.
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Riirannja i sowiety.
Korespondent ..RzeKcj" dortoij z 

Bukaresztu pod data S grudnia, że i 
KTtłduiw ŁOistafy -wjnowiojts pertrak­
tacje delegacji frunmń^kłej z  .sowiecką 
cok m uporządkowańi.a st»5»:nlw\v*rii- 
m u tfck o -sc p w k -c lid i.

P n«dstaw ioiei dzienuikst „Ą jjgeru l' 
. iw ino"’c  z cz*o«tikarni dcl-.'gacą i 

rwnr.ńsKid? Oświadczyli * .nu oni, że 
m ają wrażenie jakoby sow iety dołoży 
ly  w szystkich Kttana#i, aby tmorzadko- 
■w»ć kw estie sporne obu państw. Dc-'- 
legaci rumuńscy są Iw rdzo optym isty­
c z n e  usposobieni co do r e z i d t a t ó r o  
WWfeń z sow ietam i Podpisanie doku 
nwntów nastąpiłoby niezwłocznie w 
Odesie 1

Pomimo, źe oficjalnie mandat dele­
gacji rumuńskiej jc-st ś J ś le  określony 
tylko do kwestii zam iany, towarów 
można jednak przypuszczać, że cd 
wozoraj rokowania rumuńsko-rosyj- 
skie są w nowej fazie Według „Adve- 
ru!" Rumunia zasadniczo oświadczyła 
się za nawiązaniem* stosunków polity­
cznych z R osja  p :>d waninkiein, że 
podstaw ą tych sto amków ma być 
u m arie  przez R osję obecnych granic! 
rumuńskich włączme z Besarab ją. Kon 
sekw enlra w swoich deklaracjach po­
czynionych w Genui, Lozannie i Si- 
naja. Rtimunja i tym razem miała dać 
sowietom do *zroznnu<n» że byłaby' 
zaw sze gotow a do nawiązania ncnnal 
nycfy stosunków z R osją  i do uznania 
o b ecn ej1 formy rz.-tdu rosyjskiego, ale 
że tego nie może uczynić aż do chwili, 
gdy R osja zaprzestanie rewmdyko- 
w ać tu y to r ja  należące definitywni ; do 
Rumunii.

Co sie tyczy strony ekonomicznej, 
to sowit ty żądają od R,.munp zaw ar­
cia konwencji kanałowej, zgody na 
os; dzenic w Bukareszcie delegacji so ­
w ieckiej, ułatwienia ruchCK handlowi ego 
pomiędzy obu państwami, uporządko­
wania komunikacji przez granicę. W  
swoich propozycjach rząd sowicch za 
pewnia. że delegacja handlowa abso­
lutnie w strzym a się od robienia, pro­
pagandy na korzyść komunizmu.

W  czasie rokowań w  Tyraspolu de­
legaci sow ieccy omawiali także nie­
które m otyw y, zm uszające R osję do 
rychłego naprawienia stosunków eko­
nomicznych i politycznych z Rumunia 
Delegacji sow ieccy utrzymywali, że w 
obecnej sytuacji Rosja praw ie zupełnie 
nie posiada bezpośredniego kontaktu z 

-Zachodem, a  tylko przez Rumunię 
b G ty  możliwy tranzyt towarów- po­
chodzących z Francji, W łoch, Anglji, a 
przede w szystkicm  z Czechosłow acji z 
którą s<w fety mają duże stosunki han­
dlowe. W reszcie delegaci sow ieccy 
oświadczyli, że w  razie nawtązama 
stosunków', r; ąd rosyjski byłbj gotów 
naprawić uszkodzoną linię kolei żela­
znej Tyraspol-O desa.

P aryż (PA T) Donoszą z M eksyku, 
ze pow stańcy wzięli do niewoli gene­
rała Ferlaoge, lctorego następnie roz­
strzelali.

S  E J M.
f ó y J a s n U if c  r t l t i f s t t a  K n t ł i a f s f c ^ p  w  s p ra w te  r a y M s r ż a t ę łe f i ia

W arszawa, (PA T) S5-te posieti/cirie 
•Eetmu.

Ustawa o parcelacji i osadnictwie 
spadła z porządku dziennego, wobec 
tego. że druków nic rozdano w p rze  
pisanym regulaminowo czasie; Mar­
szałek lizmał pretekst za uzasadniony i 
oświadczył, że sprawa znajdzie się na 
porządku dziennym jutrzejs-ego posie­
dzenia.

Do ustawy o wypuszczę,uiu drugiej 
serj' b% złotych bonów skarbowych, 
na opłatę bonów poorze-dTcli sery j, za 
b?-at głos p. Pączek i oświadczył się ze 
względów zasadniczych przeciw usta­
wie. M arszałek odesłał ustawę w pier- 
wszem czytaniu do komisji budżetowej 
z tem. żeby załatwiła ją  jutro rano, tak 
aby przy zastosowaniu skróconego -try 
bu postępowania, ustawa mogła się 
znaleźć na porządku dziennym jiittwa? 
-szego posiedzenia. W  glosowaniu w.iro 
sek ten uzyskał większość.

Dalej odesłano do komisji spraw za- 
gnariirzuycli ustawę o p rz j otąpicniu 
Rzpltej Polskiej cki międzynarodowych 
konw encją, dotyczących : I. praw i
zwyczaiów w wojnie lądowej, 2. praw 
i obowiązków państw i osób--neutral­
nych na wypadek w oju j lądowej, 3. 
rozpoczęcia krokom niepńfcykciełskidu 
dalej ustawę o rdfyfifca. j: traktatu han 
dlowego i nawigacyjnego między P o l­
ską a Japonją.

Do korm.dj komuuikacj-jnej odesłano 
ustawę o rozciągnięciu na w o jtw ó jz - 
•two śląskie ustaw y o Państw ow ej Ra-7- 
dzie Kolejowej. Ustawa o śątyffikacji 
PoIsko - niemieckiego układu z Id li- 
pca hr. spadla z porz-diai dzeim ego z 
powodu nieobecności' spraw ozdaw cy 
p. Zygmunta Seydy.

Po krótkimi referacie p. Waszkacwi- 
cza przyjęto w drugiem i trzec-Rm czy 
tanin ustawę o wykonaniu uchwały 
Rhdy L ig  Na oków co d,o uregulowa­
nia pieczeń społecznych w 1). za­
borze niwijtedrim t- j. w wojewódz­
twach ponw skiem  i .p^zgjaAsiSięni.

Przy jęto  też rezolucję, "wzywającą 
rząd. abp ustalenie w ysokości dodat­
ków d rożj źmianych do rent spadko­
w ych i na starość, było dokonywane 
co mieniąca.

Następnie odbyło się glosowanie w 
sprawie w ybori’ komisj* dla zbadania 
wypadków' z 6. listopada w B orysła­
wiu, Tarnow ie i Krakowie. Podczas 
obliczania głosów obrady toczyły się 
dal eg.

P. Mączyński referował spraw ę po­
prawek. Senatu do ustawy em erytal­
nej.

W  głosowaniu pi zyjęto w szystkie 
wnioski kom sji. W  ogó ności przyjęto 
dwie poprawki Senatu do art. 79 * 92. 
w sprawie fimkcjonarjusr-y b. gal. W y - 
ctziaiu Krayrwesjo, które zrazu Konrsju

ddrźUKała. co do których jednak póz 
niej prawica pogodziła się z lewicą.

Przystąpiono do ustawy o po wszech 
nym obowiązku służb' w ojskow ej.

P. Cwiakow sl występuje przeciw 
referentów: p. Zamorskiemu, ze wizgilę 
d'i na jeg'o działalność % czasów  S e j­
mu Ustawodawczego, i wnosi, aby u- 
stawę odesłać do komisju z tein. żeby 
do 2-1 godzin wyznaczyła innego refe­
renta. _

%
M arszałek oświadczył, że wniosek 

tan należy ro ;d z ie ’ić na dwie c-zęści; 
pierws/ą część dotyczącą oaesłania do 
komisji, poddaje pod głosow ank, nato­
miast drugą, w sprawie wyz-naczenia 
przez komisję innego referenta, uważa 
za sprzeczną /. postanowieuiarm regu- 
lanLnu. który sprawę wyboru referen­
ta f. o zostawia w yraźnie uznaniu kom i­
sji i twśerdzi. że jest również, sprzecz­
ną z duchem konstytucji i zasadam* par 
lamentaryzrmr.

P. M ączyiiski; U stan a  jest już opra­
cowywana przez dwa lata i jest tak 
podstawową- i krnieczną dla wojska, że 
nie powinna ulegać zwłoce. P. sef Za- 
nuttsk byf dobrym referentem, prote-

owai go p. Anusz i przc-szedT jako re­
ferent tej ustaw y w marcu jefdńomyśj- 
ire bez sprzecnMi. Nie l>ędę się v, da­
wał w zarzuty, stawiane pT Zamorskie­
mu. Uznaję, że cale jego życie św ad - 
czy dobrze o tem. jak  i kied\ praco­
w ał dla oj:zy/ny. Y\\powiadam się 
przeciw wy*o ikdflU P. Cwóakowskiego.

W  glosowaniu przez drzwi wniosek 
odesłania rrorcktu do komisji upadth72 
g in am i prz-ciw  165.

P. Zam oaŁj, (.,d j mówca zaczyna 
nr rwę, daje się słyszeć bkue w  pulpi­
ty ): Ustawa ustala o* uletulą służbę 
wojskową, a dla kaw alerji i artjde.rji 
dodaje się do niej cza'" dłuższy, aby w 

.przerw ach, przy /wainaniii żofetierzy, 
nie uccrpiai inwentarz kawaleryskii. — 
Paiistw u brak środków na wyszfcołe- 
nie v>szystkkh zdolnych do służby. Zo 
staje w ,ęe nadwyżka t. zw. nadk.mtyn- 
gcJfgRid. i n a ie 'y  znaleźć sposób, aże­
by ich jakoś wyśżkplić. Zirobiono to wr 
ten sposób, że niektórzy pojwsowi o- 
trzynrują oi3i;oc/ei:ia. ze Wizgćędu na 
slosunki ródzume i go»jx>darcz«, przez 
trzy lata, aż do ukończenia 23 lal, po- 
czeiri przechodzą do kategorii nadkon- 
tyngentohyycli, otrzj'm'.i.iącj'cli 5-nnje- 
.* ięiiznę w.\s kolenie. V. artmki, dające 
prawo do odroczenia, sa natu rj huma­
nitarnej i gos]>odarczej, a więc doty­
czą jedynych żywicieli.

Wicemarszałek Moraezew sk> ogiosił wy­
nik wyborów do komisji sejmów e.i. mującej 
zbadać wypadk' w Borysławiu, Tarnowie 
i Krakowk. Kartek oddano 366. ,dw‘e były 
puste. Absolutna \1 iększość JS3. Otrzyimli 
p. Putek'321, Roguszczwk 306. Laszkicw-R-z 
271. Licbennan 250, Kozłow sR 207, WRIi- 
lipkl 207. Mączyiislci 200. Tych s!edmui 
zostało więc y - branych.

Frsj-staporK* do dyskusji nad ustawą <> 
WwszreŁiiiti służbie wojskowe; Po pize 
łiówi&niiacl: p. Kościotko-wskiefio 1 Sachu;,' 
dyskusję przerw-suio i i>rzj'stap'<.no do gło­
sowania nagłości wniosków.

P. Jcrenńcz uzasadRat nagłość wnioriśu 
K.iibu Białoruskiego w spraw >e s,tvałiów ! 
nadużyć eKspedycii karnych pąJicji w po-' 
w*cc>c kossowskiin Naglośw ódrzucańo, a 
v:".n;osc!c odesłano do koin.sji administra­
cyjnej.

i'. Okoń uzasadriał nagłość swoie*o 
wiiioalu v. spra-w‘e gwałtów storostwi*, 
p(>l'cji i ,\ojska v  Biłgoraju, dokonanym na - 
spokojnej ludności, słuchającej wiecu sura 
wozdawczego p. Diducha. Nagłość wonoshu 
odrzucono 164 głosami przeUw 160. Wtuo- 
sek odesłano do konrsj' admmistri-cyjHei

Następti-e p. Riotrowski uzasadn-kłtypa- 
gtość wniosku p. Żiifaw^skiego w spraw a  
tnordu, dokw-nanego przez pobcię na bez­
bronnych robotnikach w rarnow ie. dnia 6. 
hstopada br. hiójyea pros* śeim o nointą- 
leuir nagłości tej części wmosku. k tóra ' 
w zyw a rząd  do suiowogo ukaraoiia w".: 
nych wydt*n;a rozkazu strzelania do bez­
bronnego, i spokojnego thimu. Nagłość od­
rzucono. sprawę zaś przekazano wybranej 
specjalnej seimowej konusji.

Przystąpiono do iiza.sadii-enia nagłości 
v woski!" p. I nngutta w sprawie wyflaletóa 
wieiha monopolu tj tronowego.

P. Rudz;ńsk': Monopol tj toiu-owj w pań­
stwie polskicm stanowi już obecnie bardzo 
poważne źródło dochodu skarbu, a  przy 
uaieżytei organizacji i przeprowadzenhi wy 
kupna tato ryk c rąk prywątnych, dochodj 
te njogą nabrać znaczen a tego s.nmego, co 
mają dla budżetów' państw zachodniej Eu 
ropy. Tymczasem dochodzą nas wiadomo­
ś ć ’, że ministerstwo skarbu prowadzi pei" 
traktac.ie z obcem korisoicjiun kapłud1- 
stycztieim o wydzierżawienie, przyczein wa­
runki tych pej-traiktacj' budzą zaniepokojc- 
ti.-L-. Diatego omwca pros’ o uąiiwałeKie na­
głość’ wnaosku w zyw ającego rząd do da- 
nkt wyia, n.cii ‘siotnych i rzeczow ych, cm 
nie może być załatw une jeduoruzow enl 
przemówieniem nunist#, ale liliskiem i glę 
hok>em zliauanictn sprawy.

iYńnisier skarbu tólcharsk ': Ust*Yva z J. 
czerw ca 1922 r. w art. i 7 głosk że odda- 
n’e monopolu w dz‘erża\‘ ę ąie może n a­
stąpić bez zgody Sejmu. Dotyczy- to także1 
oddania w zast; w dochodów monopolo­
wych. Rząd w ‘ęc zdaje sobie spraw ę z o-' 
óow azku, jaki nakłada nań ustawia i idę 
może być mowy. aby decyzję w z'ą! wy 
łącznie na swoią odpowiedzialność 1 zasko­
czył Izbę. Pogłoska o przesądzeń'u spra­
w y monopolu jest nieuzasadniona > irezgc; 
dna z prawdą. Praw clą natomiast jest, ŻJ 
rząd na cele sanacji skarbu pragnie zdo­
być największe tmidiisze bądź przez czę-  
ściowe zreit''zoy-, an’e majątków państwo- 
wych. bądź przez oddanie ich w dzierżaw ę 
Sprawy te dedąd są tylko ro-zważanre. C21m 
dzi o to. aby' dzięki monopolowi otrzym ać , 
pożyczkę na zapoczątkowanie sanacj* skn-- 
bu. Toczą s‘ę ktwtfcrencje, lecz o charakte­
rze imormacy.iiiyiu. gdyż nie jest jeszcze 
\vvtdomeni. czy pożyczkę, można osiągnąć 
pi-zez wydzierżawienie monopolów", czy też 
gwarantując* ją dochodami z monopolów 
To rde jest przesądzone i niepokój z tego 
powodu jest nieuzasadniony. Mamy oterty 
irancusk'e. włoskie, austriackie, możemy 
więc yvybr,ać naidogodiiiejszą. Zapc\»inani 
taz jeszcze, żc. bez zgody ‘ zezwolenia Sej­
mu rząd decyzji nie poweźm e ..

W icemarszałek M oraczew ski: Poniewmż
wn‘osek w zyw a rząd do natychm‘astow'e- 
go poinionnowania Izby o toczący ch się 
rokowaniach w sprawne ińoneąyolu. przeto 
po wyjaśmemu pana m‘tt4tra  skarou jest, 
załatwiony' Nnitomiast wrpłynął wn’osek no 
stępujący-: Izba nie przyjmuje do -wiado­
m ość1 oświadczenia ministra skarbu w s.prn\ 
wie inonojKiiu tytoniowego. V głosow-anw 
wrtfasek odrzucono 176 glosami przec'w 146.

•saw.-r.TKr3* *
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0 „M as geraraheznf 
cła szBoly pclskisj.’

(Dokoridzenlc).
•

W ażną* rołę oógrywte. Pkitto w  rnR.  
ir c . Z agran iczn i a n w o w ie ,  -przejma 
c z a ją c y  s w e  p ra ce  dla celów naitk; 
polskiej i z b ie ra ją cy  s l ą J  b e w re  ko­
rz y śc i piemęż-ne, wiani b y ć  na ty le  
1?rzyz\yo 'ęi, b y  zapoznać się  z o iso w - 
nitt polską, ustalona przed sześofti la ­
ty  p rzez  A kad em ię U m iejętności w  K ra  
.kowfc. Z d a w a ło b y  się . iż y  tJTn Mogiłę 
dżie nie P-owirato b y ć  -żadnych dyskrt- 
s y j  c z y  w ą tp liw o śc i, pizyinav.m ilej w  
wT/d-awniotwacii. izrzeznaczonyyh dla 
szlkoły. T y m c z a se m  ju ż  na a a rc ie  t y ­
tu łow ej A tlasu  K ozetina caytaim yistiflj- 
n a z y ó w , a dalej za c e sa rsk o -k ró le w ­
skim  por/aidik em : geografia- relig ii, i<° 
lon ialna, H isz];atiia, P o rtu g alia . B itolii. 
G re c y i, B ry ta n ii. Irlatidyi. l.)an.ia. fiorć 
S z w e c y a  rtd., ttd. Ze zdum ieniem  Drze-

konuje się  uczeń, że w szko le  ucza 
gjo z le j pisov. mi. g d y ż  w  A tlasie  Kozen 
na ze stamóiHą ,< W ar sza  wa, M E isen  
k re m e r 1923“ sto i w y ra ź n ie : G ru ­
dziądz. Gkyw no. Ł o d z , L y s o -G ó r y , 
B ęd zin , S d u ń sk a-W o la . M ła w a . W o- 
ic law ek, W ą b rzeźn o , W isoko-Litew-stót, 
K a rtu z sk a ia . B ie rie /a , D rohiczłn, L o -  
Uteszm, M alk o w iczt. SWijawika, U o ro - 
dok, p .x lo ro sk  DtejieczH i. Sokolica. 
NowieliTia, Ó strino. V aWiorka, lwic, 
S o b a k e n c y , D ieriea m a ja . W ofoźin , K a  
ntień h o s z y rs k y , W ladim iiriec, W iodi- 
nrtiierk W o łyń sk i, O stró w , L u z k  (z a p e w  
nc L u ck ). O stró g , Lubaazo'\vKa, ZoT-^ 
kiewr. K orezfn , Lw ów - (zapew n e 
Lo tó w ), l iru b ie sz o w  i w . i.

Któryś z Szanownych Czy-telmków 
zechce poszukać tych nazw i grzebał 
będzie w jednej z głęboko 'rosyjskich 
gitbernii. zapewne Sa.ra'.o wtskici lub 
Perniskiej. Szkoda fatygi! W szystkie 
te Loó-ze, Łysogóry." L\v.ow y, Wółożć- 
tiy i Sir.iaw-ki są na karcie 49, której 
tytuł brzmi: ,.Pob,ka“, W U Potscc za­
tem iesł Góra K a jS  arya. Lwrow. Sdtuii- 
ska W ola i KarufżskaU Bierieża! Za­
pytać należy, czy pisownię te ustalili 
podtu 'an i na mapie pp, fiustawL-z i

M azurek , cz y  te ż  w yrdaw ca M echel 
(czy  M oryc) E ise n k re m e r?  Zby.tn’a 
skromność nic za w sze  poir!aca. Pan 
Fńserskrem er w s ty d z d  się um ieśc ić na 
ty tu ło w e j karcie u w a g ę : „A 'ia s  p rz e ­
zn a cz o n y  dla szkó l w y z n a n io w y c h  ż y  
dow skicl, z  h eb ra jsk im  lub rosyjslw m  
j‘ęzykiem  wykład)ov,ry m “ —< chciał na- 
tomnasf Diradickiim sposobem  sp rz e ­
dać gojom  m acę  i zro-bić na ich in d o ­
lencję d o b ry  geszeft. C o jednak . w sp ó ł- 
neęgi ma te n  ..a,tlas“ ze. szko ln ic tw em  
;)o slc ie in ?  W  jakim  celu w y d a je  się 
pod o b n e  p le w y  i sp rze d a je  m iódz ieży  
szko lne j?

P rsw w a . stokow a«ia w powyższ-rmi 
atlasie, jest mieśzanma da.-w,nej urzę­
dowej pisownń attstriMcko-gaibcyjSkieij, 
żyGow-sk.kgo żargonu i z żydosteska 
wwimawianej ntoskiewszczyzny i czy­
ni cafe w-ydavvmctw!o w stręt nem dla 
oka i ucha polskiego. Ątutordwic atla­
su /.apewne liczyli się z temii ucztKrią 
mi czytelnków  polsk-cłi. skoro zaś je 
mbno w'SZY"słko prowokują, to przj - 
puszczać należy jakąś tendencję ukry­
tą, zapewne propagandYStjmzuą o ce­
lach pob'ty.c?.nyc!i. Przeglądnijm y zre­
sztą karty ! Atlas -zawiera kart 50, roz-

| dzidiony-ch na cztery gnrpy. Grupa 
i pierwsza ma 10 kart ogólni cli, grupa- 
| druga obejmuje Europę w 18 kartach 
i (bez Polski!), grupa trzecia kontr - 

nołity pozaettropeiskic wr 13 Kartach, 
zaś gruipa czw arta monarchię austr.ia- 
ckp-węgleirską z  Polska w iączirc 
(kart 10), zmieniono tylko tytuł zamor- 
finowanej monarchjii na ,,Kraje przy 
PimafiG. A zatem świat rozpada się 
na t :z j  części: L Europę bez Polski 
2. kraje pozaeuropejskie i trzecie ..Kra 
je  przj Dunaju1' do których należy 
i Polska. M antj' ta nasiępujące m apy: 
Mapę orograwczna, noiityczną i geolo­
giczną rtymiarchii kraje ans-trjactue, 
kraje Sudetów (C zcdiy , Morawy i 
Slask), kraje Krasu (dawhu Istrja, Bo- 
śn a  itd.), kraje Karpackie. ]ł olska (bez 
W ilna i Stam.efawowa), w reszcie dwie 
ntapy (orograficzna i poliĄezna) Gali­
cji, BukowYny i księstw a Gieszyńskie-
gH*.

Co to je s t?  Duch NKN.. austriacko 
polskie rozwiązanie boleści. Iristorio- 
zofja spółki poiHyczncj: Das/.yński-
Diainadid-Llebcrinauti, czy sen o ma 

I lyin Karolku. ccsarzai ziediioczonyxli 
! królestw : Austrii t kraju Przyw iśiąi

i
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ajazacyjna afera sspfegowsb.-
Tarnopol, w grudniu 1923.

Spraw a Salomona Kaitza faise Segalla, 
o.tóra w  swo*m czas-e obudzia n-ezwykłe 
zainteresowanie, znalazła swój ep log przed 
lUl. sąucm przysięgłych. Przi m ądry oalo- 
tósn usiłow«D przc;cup>ć jednego z ohcerów  
s„tabr 12-tej dyw*Sij', obiecując sowite w y  
ttagrodzeme za wj danie niektórych tajnych 
rozkazów. Fo r. Uz:ewaiiowsn.‘ uwiadom1! 
przeiożon* władze, a otrzym aw szy odpo­
wiednia instrukcje, wszedł z 1 alt torem ży­
dowskim w pewne stosunki. Pierw sze tians  
akcje pow.odly sie ku obopólnemu zado- 
wclfuU , aie kiedy spostrzegł' ag tn c ' bol- 
sz e w ccy , którzy z Katzem pozostawał' w  
kontakcie, że papiery dostarczane • są fał­
szyw e. zażądali tajnych rozkazów wedle 
osobnej k artk i W obec zm‘en onej w ten 
sposób sytuacj- wszedi porucznik Dz. w po­
rozumienie z tut. Oddziałem II. i pokazaw­
szy ciekawemu Salomonowi żądame doku­
menty. Doradź*! zrobić z nich zdjęcia foto­
graficzne, których  auttntyczność miał zba­
dać specjalnie w tym celu delegowany do 
Tarnopola oi-cer sowiecki. Tym czasem  po­

licja poczyn‘ła odpow‘ediue przygotowania 
i schw ytała Katza na gorącym  uczynku, 
klisze akomiakowano ' aresztow an o’ wspól­
ników Katza w  Podwołoczyskach.

Ne rozprawie sadowej w  marcu br. Ka.tz 
próbował w yprzeć s‘e w szystL ego. a w>- 
dząe, że taktyka ta do niczego n'e dopro­
wadzi, zaczai symulować oblekanego. B a ­
dania psychiatrów w ykazały zupełna po­
czytalność u oskarżonego, wykluczające 
rrarwet przejściowe zaburzenia świadomość'.

W  c~as*e ponownej rozprawy podsądni 
raitowali sie nową metodą zwalenia w'r.y 
na drug‘eg< i usiłowali w ytłum aczyć, że 
tak‘e „pap'ery" są kou.eczne dla podtrzy- 
majiia stosunków handlowych z bolszewi­
kami. W ogóle w  świetej swojej naiwność1 
m ly to  some z istoty przestępstw a nie zda­
wali spraw y, a  przec‘e wykazali naazw y- 

• czajny spryt * chytrość tak w  całej akcji 
szpiegowskiej, jak i w bałamutnych zezna­
niach.

W szystkich trzech współwyznawców  
skazano ttai 4 lata ciężkiego więz'en'a, obc 
strzenego twardem łożem ' postem.
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P R Z Y  Z A K U P A C H  
ni na hWHZRKE 1 HOiSY ROK

( C e i e a i  u l ś u n i e  S z a n .  F u b U i r z n  o ś c i )
u r z ą d z i ł  z  n r n y  Rłdsi i o k i i s  d is  Pań i  r a n ć w

A M E R IC A N  H O U S E "  Lwów. ilica y nmi! 5 .

władz państwowych i komunalnych, a  tak 
że szereg posłów ‘ senatorów , interesują­
cych s*e zagadnieniem elektryfikacji w 
Polsce.

Zjazd odbędzie się w  St<>warzyszen'u Te 
chn'ków (W arszaw a, ul. Czackiego 1. 3/5, 
sala Nr. IV) u  dniu 17 grudnia br. o godz. 
10 rano

Taryfy za prąd elektryczny.
\

W arszaw a, w  grudniu.

W obec konieczności ustalenia jednolitych 
zasad ula określenia taryf za prąd elektry­
czny nrzy obecnej konjunkturze gospodar­
czej, Zw'ązek Elektrowni Polskich zwołuje 
na dz'eń 17 grudn'a br. Zjazd Kierowników  
Elektrowni użyteczności publicznej z całej 
Fotsk1, zarówno należących do przed^ę- 
bierstw pryw atnych ialc * komunalnych.

Ze względu na don‘o.-;łość elektryfikacji 
Polski i zainteresowanie się przem3rsłem  
elektrowmanym przez kapitalistów zagrani­
cznych. w szczególności ang'elsk*ch, Zjazd 
ten wywołuje duże zainteresowanie nu tyl­
ko w kołach fachowych elektrotechni­
cznych, lecz również w śród szerok'ch sfer 
gospodarczych.

Na Zieżdzie wygłoszone zostaną następu­
jące referaty : i) Obecno warunki gospodar­
cze produkcji energii elektrycznej w zwią­
zku z  nowym' sposobami ustalai.'a taryf 
1 pobierania należności; 2) ZagourTema 
stabilizacji taryf prądowych —  'nż. E. Opę- 
chowski. członek Państwowej Rady Elek- 
t-ycznej; 3) W aloryzacja w  gospodarce 
państwowej ; prywatnej, a taryfy w  przed­
siębiorstwach użyteczności publicznej - 1  
adw. A. Chełmoński, poseł na Sejm.

poza prżedstaw 'c'eLm ' elektrown1 udział 
w Zjeżdz*e zapowiedzieli przedstawiciele

sktaso? Żc w itmyUacii garntairofii- 
skich epgonów  i s t n i e  nadal fikcja 
monarchii habsburskiej i że w ołfbiftę 
HfOcaTstwowej polityki teł m ona; chji 
wchodzi Polska od Krakowa po Bug 
i W arszaw ę, to można przyipusmczać. 
Że wiele zbankrutowanych wiirefcości 
Politycznych wiąże sw oje nad-ieje z 
restauracja. Habsburgów, to da się wy 
tłumaczyć Wpraw ad' an;e jednak do 
nauki polskiej (oitdencyj polityczne eh, 
u,nabian'e mózgów młodzieży na mo­
dlę pe.v>in.ych chorobliwych kcnccipcyj, 
irrrzyniywrmre kultu cuchnących tru- 
nów, a  obniżanie kultu własnego pań­
stwa, to sprawa, której należy spoj- 
-zeć bliżej w oczy.

Q'X>graf czny Atias Kozetma prze­
znaczyli w ydaw cy dla szkół polskich 
.Jesteśmy fen z tej racji niewymownie 
w d zięczn i, ponieważ jednak w  poi ■ 
skksj szkole uczym y przadew szyst- 
kie.Ti geografii Polski —  przeto szu­
kamy je j i w  atlasL  Kotoenna. Je s t tam 
wszystko, co tylko kto „peczebm e“ 
W|jc Australia, Ameryka, Azja, NKm- 
c y  (aż kilka map), monarchia habsbur­
ska tak, jak  ją  stw orzyła Maria T e ­
resa (aż 10 map), Śląsk należy do kra,- 
jów S  decktich, W ęgry istnieją jak 
w z e d  wojną, w dziewiczej czystości

Ajazn delegafóa! naiiczycleli sflmisiarjalftytfi.
W  łonie PNSW. istniała od r. 19C9 

osobiia seuccia nauczycieli sem narja] 
nych, której orze-wod niczyi dyr. dt. 
Karol Nittmar,. Sekcja ta zdziałała bar­
dzo wiele zw łaszcza w okresie reor­
ganizacji sem inariów Je j zasługą by­
ła  przedewszystlrierr wydatna pomoc 
władze m w  imożeniu programów, zrie  
sienie utraikwizacii w  lwowskich se­
minariach itp. Na ostatn m zjeździe 
delegatów T N SW  w Katowicacn u- 
chwahtno organizować sek cje  senń: 
narjulne w całej P olsce. W  m yśl tej 
uchwały sekcja Iw ow sKa najbardziej 
czynna ze w szystkich (np. w  c  ągu 
ostalnT gc roku odbyła kilkadziesiąt 
l-lcnam ych posiedzeń, na których oma 
wiano najżyw otniejsze sprawcy ■ zw ią­
zane z organizacją sem inariów) dała 
inicjatyw ę do zjazdu nauczycielstw a 
serm napćw  przeaew szystkiem  k reso­
w ych w celu utworzenia, now ych 0- 
gnisk sekcy jny  -h i ustanowienia za­
rządu okręgow ego.

Na zjazd tein przybyło istotnie n a i-  
sp icĘiewanre wiele osób z  w oje­
w ództw 1 lwowskiego, Stanisławo w- 
slcego, tarnopolsidegio i wołyńskiego 
Otwarcia z ’azćti dokonał przewiodni- 
czacy  sekcji lw ow skiej i zarazom jako 
gospodarz gmachu dyr. ar. Niranan, 
a  rastępnie prezes zarządu okręgow e­
go TN SW  prof- Oziębły. Infernem 
ks. arcybiskupa przemówi! bardzo pod 
moNe ks. kan. Dzmrzyńsk', również 
podmeśle i z głybokiem zrozumieniem 
popzeb seminariów przemówił in ic -  
niern w ład zy  szloołrtej p. kurator So- 
binski, W reszcie 'mieniem Związku 

i iiupektorów szkolnych w itał zjazd 
; iasp. Zaklika, a  imieniem Chrzescij. 
I stow. naucz, szkół powszechnych dyr.
! SZCZUrk'iCWiiCZ.
t Obradom przewodniczyli pp, dyr,
| dr. NTtman, dyr. ZLumerman, dyr. P a 

lachow ski i p. Klitrukiewicz Olga. U- 
dziaf wzięli w szyscy w izytatorow ie 

i .kmator.ium, i delegacja mspektorow 
szko'nych i zrzeszeń nauczycielstw a 
STtkóf pow sze.hnych.

Krótki, ale bardzo \ 'ym owny refe­
rat, oparty na ścisłej sta tysty ce i w y­
kresach wygłosiła dr. Mikiewicz „O 
przeciążeniu młodzieży w sem na- 
rjach“ . W edle te j statystyki mŁfclzaeż

zachow aia się też O alc ja , Bukowina 
i Ś ląsk  Cieszyński i otrzym ała aż 
dwie karty, zachowano, je j naw et nie* 
skazitefne g ran i.e  z czadów Kongresu 
W iedeńskiego z 1815 r. —  jakby na 
przekór Kongresowi Wersalskiemu,, 
i... sąsiadce Rumunii, której ten atUs 
odb.era bezapelacyjnie Bukowinę, Pol 
sce poświęcono tylko jedną kartę nr. 
49, przycaem  zai czono ją do grupy 
„Krajów przy Dunaju". W ykonanie tej 
jednej i jedynej mapy Polski jest zii 
pełnie liche, przedstawienie plastyki 
marne, hidrografja skąpa, poplątana i 
w większości bez nazwą granice pań­
stw a n cśc is lc , środków komunika­
cyjnych P oL ce  nie potrzeba. Podział- 
k e skonstruowano w  • ten spo ób, że 
odpadlla W ileńszczyzna i wojewódz­
tw o Stanrsiawowsiciie Całość w yglą­
da na tonaencyjne pa 'tactw o ł w y­
w ołuje wirażenie, że Po teka to sobie 
ot taki sezonow y dodatek, k tóry  się 
rozleci, jak tylko żydki wezm ą się do 
kupy P artactw o wydawnictwa akccn 
tuje jeszcze bardziej pisownia, gdzie 
róż^e M iszczołny, W otożimy, Lw ow y 
i Nicsnchojizy u s:!" ją  orzeko-iać czy- 
ieńuika, że Polska me jest państwem 
liarodowem, lecz zlepkiem różnych 
ras i iiurodo wości. U» naw et kjoio. s c i -

ta pracuje przeciętnie 9 uo 15 godzin 
dziennie, a procent aitemja i gruźlicy 
w zrasta w zatrw ażający  sposób. D ys­
kusja była bardzo ożywiona, a brali 
w niej udział najw ybitniejsi higieniści 
i pedagogowie.

bardzo ożywioną dyskusję w yw o­
łał referat prof. beicury Ucorreferat 
P. Jaw orska) „O wychowaniu obyw a- 
'tefi.skiem“. I tu zabierało gros kilku 
'm ówców. Szkoda jednak, że w ybrano 
ten właśnie dość obszerny temat, a 
nie zacieśniono go do ram bardziej 
w łaściw ych „O wychowaniu w ycho- 
wawcó\v“. Spraw a to bardzo donio­
sła, zajmowano się nią w „Szlkiole“ 
(XTJ. 1922) i w kilku specjalnych pu­
blikacjach i domaga się aapraw aę w y­
czerpujących rozważań i postano­
wień. W szak seminarium ma w ycho­
w ać młodego nauczyciela tak, żeby 
odrazu po wyjściu ze szkoły mógł sta ­
nąć dio skutecznej pracy nietylko nau­
czycielskiej, ale i obyw atelski^ ,

Trzecim  ważnym lematem obrad 
by ło ; , ,0  nauczaniu języka polskiego 
w seminariach ze stanowiska ootrzeb 
szkoły powiszechnri“. R eferat opraco­
wany z głęboką znajomością przed­
miotu i rrotrzeb szkoły wygłosił iristt 
F ischer (korref. dr. Skulska). 1 tu ró­
wnież roz,winęła się ożywiona dysku­
sja. W ynikły z niej ciekaw e zagadnie­
nia i 'skrystalizow ały się poglądy, jak 
np. to, że nauczyciel języ ka polskiego 
w seTJktarjum musi znać z autopsji 
szkołę powszechną na w si: nauczycie 
le choćby w ytrawni specjaliści nte zna 
jący  potrzeb kulturalnych wsi, powm 
ni pójść na tę wiieś na praktykę np. 
choćby na pół . o m  Uznano też za 
konfieoziie zaznajomienie kandydatów 
nauczycielskich z literaturą dla dzieci 
i ludu.

Nakarne; k e r . szk. ów. Arnoldowa 
w ygłosiła referat „ S z to  a ćwiczeń ja ­
ko ośrodek w y k sz ta fce n a '  pedagogi- 
cznego“ (korref. insp. Radwański). I 
ta sprawa pociągnęła za sobą kilku­
godzinną dyskusję, z której w yłoniło 
się wiele ważnych i ciekaw ych zaga­
dnień.

Na Zjeźdiz:e dokonano wyboru za­
rządu okręgow ego dla orgardzącyj w  
4 wymfcuionych w yżej wojewódz-

ca państwa — W arszaw y — są takie 
miasta, jak Gora Kalw arya, Lodz i 
Głowno. ,

Kologcirt, uczącym  geografii w szkol 
nietwie śreoiniom i powszechnem p ra­
gnąłbym  zw rócić uwagę- na „Atlas Ko- 
zenna z 1923 r.“ . Atlas ten. jako b ez­
w artościow y ze względów nauko­
w ych i dydaktycznych, wykonany 
partacko, a • podejrzany politycznie, 
naiiicżafoby ia knajp pieszmej wyrugo­
wane z.e szkolnictwa piolsk:ego. P o i!o- 
bny los winienby spotkać i inną tan­
detę. nasyłaną do nas pr/etz "óznych 
wioclPńskidi Hoelzerów, Freytagów  i 
ich ,,naszych" rodzimych popleczni­
ków . O czekiw alibyśm y oceny ty -h  
kcznych, wiedeńskich mau i atlasów 
przez fachow ą krytykę w Prweglą- 
cłzSe Kartograficznym.

Zagadnienie tę  poruszałem Już w 
poważnej prasie codziennej. \V interc 
sie szkoły i u b og ej dziś młodzieży 
szkolnej zabiegam głos po raz wtóry. 
Najw yższy czas w yplenić z zakresu 
„Pom ocy Naukowych*' te w ydaw ni­

c tw a , gdyż nauce poNkfej przynoszą 
one wstyd, a młodzieży polskiej i szko 
le polskiej ciężką krzywdę.

twmch. W yszli j’.d:'o prezie- dyr d’ . 
Nittman, dyr. Zimmerman i prof Ja ­
wo ska. Delegaci z . poszczególn.ydi 
seikcyj będą wyznaczeni zaraz po ich 
zurganiuowaniu na prowincji. :

Kończąc to pobieżne is sprawozdanL- 
za .naczyo należy, że pierw szy specjał 
ny zjazd nauczycielstwu seminarjalne -■ 
go rnial  ̂ .harakter wdelldej powagi f 
serdec/.iu.g > umdowania idcL Ani w
dyskusji, ani w. czasie P rz e rv  n 'e zmą 
c la te j por. agi choćby meznaczna 
t r a k a  z dziedziny stosunków ekonc- 
m,cznych. Wy czuwało s ę tu istotną, 
©łęboikjo pojętą myśl udosucnal^na 
t- go typu szkoL', któ,ry ma w ychov.-ąć 
prawdziwie giodnych, ideowych pra- 
cowu ków oświaty. Zjazd powziął lal­
ka konkretnych rezolucyj i otw arł 
księgę z nadzwyczajnie ważną Stanią 
tematów, zagadnień, trosk, p .oole- 
tnów itp. —  niech z tej księgi czer­
pie nauczycielstw o, niech pracuje —  
niech tw orzy, w m rówczej codziennej 
pracy zbiera doświadczenie, aby na 
ogólny zjazd delegatów z całe ; P oi- 

ii przybył z p kaźnyrn dorobkiem i 
doświadczeniem _.i dopomóc polskiej 
władzy szkobrcj w niezm ernie truam-j 
budowie gmachu, na którym  oprzeć 
się powmno •wykształcenie morahie, 
obyw atelskie i narodowe naszego lu ­
du. Zastępy nowych, młodych nau­
czycieli, to armia w walce ule tylko 
2 ciemnotą,- ale ze zi iepi awieniem i 
dla togo uważamy, że udoskonalenie 
sem inarjów w ten sposób, aby prze- 
dcwszystkiem  w ydaw ały t|gich i 
■dzielnych nauczycieli w myśl potrzeb 
kulturalnych ludu zaiąć powinno nie- 
tylko sfery  nauczycielskie, ale i w ła­
dze rządowe. Kr.

Z & ią z e h  SfrfL id łtf

(Spraw ozdanie W ydziału  za paźdz, 1923).

Stosownie do uchwały Wy działu, po 
w zętej we v. rześn:u, udała s*ę delegacja 
Zw ‘ązku złożona  ̂ prezesa Sznajdra i 
członka W yartafu W oycickicgo. v  pierw­
szych dn‘a,ch mies*ąca pażdziernilca do 
W arszaw y, aokąa też przybył delegat S e­
kcji Krakowsk'ej Dr. M rowieć. Celem te; 
podróży oyio uzyskan'e pewnych zmjąn 
na korzyść sędzióy^ w rządowym projekcie 
nowego uposażenia wobec tego, że w tym  
projeKck nie otrzymują sędz'owie ' proku- 
ratorr>w>e żaxinego aooatku za studja w yż­
sze. Niekorzyść tę możnaby usunąć przez 
przyznanie sędziom dalszego szczebla w da 
nej g-up'e. Delegacja starała  się pozyskać 
dla tej myśl' pp. min'strów skarbu ' spra- 
w.cdliwości. oraz Koła poselskie. Główną 
trudność przedsta\v‘a  c ‘ężk'e położenie fi­
nansowe Państw a i panująca w  niektórycis 
sierach niechęć dc przyznania sędz*orri i pro’ 
kuratorom w yższego uposażenia, n'ż 'nnym 
funkcjonariuszom państwowym. Spraw a 
je.tnak nie jest jeszcze straconą, a  zabieg* 
delegacj' przyczynią się n‘ewątpi'w'e do 
popi'aiwien;a sytuacji. *

Poruszono także spraw ę przyznania w yż­
szych stawek ' oddawna zalegającą spraw ę 
przesunięcia do w yższych grup sędziów, 
.mianowanych svrego czasu do V i VI laiigi. 
Dalszym losem tych spraw  zajmie s'ę W ar­
szawskie Zrzeszenie Sęaz'ów,

-Sprawozdanie wyniku tej podróży zh r  
ż j l  prezes Sznajder. Wydz,a? przyjm iiąc 
je do wiadomość' posiedzeniu z dnia 14 
października br., uchwalił w yrazić delega­

to m  gorące podziękowanie za ich prace i 
or-arne trudy, a tia koszta delegacj' rozpi­
sać sizładkę po 10.000 mk od t S h ś t S

V ciągu miesiąca października odbył Wy­
dział trzy posiedzen'a, i prócz spraw bieżą­
cych. zaimował się przedewszystk'em spr_ 
w ą ożywienia ruchu Kół miejscowych i 'ch 
organizacją. Z wyjątkiem bow-em Kół we 
L w ow 't, w  Przemyślu 1 Samborze K0Ł1 
wykazują^ bardzo nieznaczną ruchhwość. 
a  nawet ściąganie składek i aptat do Z w ią­
zku chroma, niektóre Kołai, jak np. w  Stry- 
u, n'e dają wogóle żadnego znaku życia. 

Ponadto nie zajmują sie Zarządy Kół człon­
kami Zw 'ązk’u na powiatach chociażby o 
iyle. aby im ułatw'ły regularne nadsyłanie 
wkładek a Związkowi regularny wpływ  
opfat.

Przyjęto A członków, zgłoszonych przez 
Koło w Samborze.

lichwalono przypomnieć Ministerstwu 
Ponown'Ł sprawę udziału w egzaminach ! 
przyznan*a o ryd.atnej bn'żki prenumeraty  
Dziennika Ustaw . \V pierwszej z tych 
spraw  poczynjł prezes S. ap. Czerwińsk' 
od sjeb‘e krok' w  Ministerstwie w  ostatnim  
czasie. V1 zakresie organizacji międzyzwią­
zkowej przyjęto do wiadomości komunikat 
Zrzeszenia W arszaw skiego, wedle którego 
nna być zwołanym Zjaiza de’egatów w szyst­
kich zrzeszeń sędziowskich cerem ostaźc 
czncgo ustaien-a projektu staiutu. przyczetn  
będą poddane rozpatrzeniu zmiany, propo­
nowane przez Związek poznański.

W końcu uchwalono odbywać posiedze 
n'a Wydziału Sekcji co 2 tygodwe.
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% SALI KONCERTOWEJ.

iks Eyie. - 
Hepnfcrowa. -

Gdyby mmę spyta} kto przed rokiem, 
filc' zachodzi zw ózek między salą koncer­
towy a g'ełdą, uważaibym podobne pytanie 
j-a niezbyt zręczny żart. Dz‘ś niestety wi­
dzę, że to, co dawn‘e, w ydawało się sto- 
wmyti kalamburem, w kracza metylko w 
sferę możliwość', ale staje się konkretnym  
iafetem. i to bardzo smutnym. Ceduła g n i­
dowa zaczyna bowiem już rządzić nawet 
tam, gdz'e pow ima panować atmosfera 
czystej sztuki, stron‘ąćej od prozy coczien- 
negu ży c‘a. Jeśli zaś przyjmiemy za pc 
wnik. że artyśc*. zw iaszcza zagraniczni, 
żądają obccibe hotiorarjum w waiucie zło­
tej, twierdzenie powyższe u^aie s'ę zupeł­
nie uzaaadn^mem * do pewnego stopnia 
wyjaMikijącem. choć niekoniecznie uspra­
wiedliw -ającem. kbkutygodniowy zsulój w 
•ruchu koncertowym naszego miasta. Z dru­
giej strony trudno się temu dziwić; można 
'rajwyżej ubolewać i poc-eszac się. że wszei 
Isa anomalja musi kiedyś zniknąć, tem- 
bardziej, że pierwszy kryzys prawdopodo­
bne już miny}. Ostatn1 bowiem tydz'eń 
obfitował w koncerty, cieszące się dużem 
zainteresowaniem publiczność'. spragnionej 
ix>wużnej muzyk'.

Chronologicznie pierwszym był w ystęp  
p. Fehlcsa Eylego skrzypka, znauiego nam 
z zeszłorocznego koncertu. W  grze jego 
zcuważybśniy znaczny postęp, św iadczący  
chlubnie o w ytrw ałej pracy muzyka, dyży- 
cego obecnie szybkun ‘ zdecydowanym  
krokiem ku w yżynom prawdziwego arty ­
zmu. Przedew szysU iem  wyzbył się on pe­
wnych 11‘epotrzebnych num er, uspoko'ł ' 
powściągnął swój temperament, występu­
jący prżed rokiem zbyt zew nętrznie, nad­
to us/iachetnił ton. który jest obecnie ję­
drny 1 słtny, oraz pogłęb'} technikę. Zyska- 
ta na tem interpretacja, przewodzi w  mei 
czynnik czysto intellsktualny, który zaipe- 
wne rychło zirajdz‘e odpowiedni równo­
ważnik uczuciowy. Program  Koncertu ooej- 
inowat 'sonaty Haeudla, F3acha i M ozarta, 
których odrębności stylistyczne p. F.ylS 
doorze^rozumie ‘‘ umiejętnie je awydatiita. 
W ogóle koncert ten był bardzo udamy. de 
czego w  niemałej mierze przyczyniał się 
w yborny akompaniament tak eerronej a, - 
tystki, jak p. Helena O ttawowa, której gry  
petucj szlachetnego w yrazu  słuchamy zaw ­
sze z w'elką przyjemnością.

Nie mniejszym su k c ese m .cieszył s'ę Kon­
cert p. Ja n n y  Famlker Hepnsrowej. pia­
nistki bardzo dobrej. Jej indywidualność 
artystyczn a posiana wicie cech chairak;e-u 
im?SK'cgo, unikającego roztkhwień ckkwo- 
sority mentalnych. 'I a męskość przebba s'ę 
w tonie pełnym , silnym , choć może chwila­
mi zbyt ostrym, w  snrakrri pokonyw aniu 
trudność' tccim'eznych a przedewszystkicm  
w  interpretacji oDjektywnej. przem yślanej 
dokładnie i celowo. Zalety te Z"łjaśn'aty 
\y całej pełni w  w ykona,nu sonat Beetha- 
v3r?a (Es— Ju r)  i Brahm sa (F— moil) a rów 
mez występowały korzystnie w pojmowa­
niu oz‘e! ChiSp na i to tembardziej. że w 
styl Chopina wtajemnicz,rt ją nie kto inny, 
jak Aleksander M 'cha!o,vski. niezrównany 
«d‘hvórfca ballad, polonezów ‘ta.

limy program, imią pubkczność ODSarwo- 
waliśmy na, koncercie Polskiego T o w ar/'/ - 
stwa Śpiewackiego „Echo“. Publiczność 
składała się z miłośmków śpiewu chóralne­
go, nicsluszn‘e pozostającego u nas na dni 
gm. pkm’e, program zaś obejmował w yłą­
cznie utwory ludowe, ściślej mówiąc pieśr/' 
ludowe, w mn-ej lub więcej zręcznej h;<r- 
snonizacji. Dobrych opracowań melodyj lu­
dowych znamy bardzo mało. Przewaiżn>e 

•grzeszą one brakiem poczucia istoty mu­
zyk ludowej, której materjat tonalny jest 
często „norodny Do tego materiału kom­
pozytor, który chce opracować daną melo­
dię, musi się dostosować, nie zaś naginać 
go przemocą do pojęć współczesnego, przer­

ywającego się już systemu dur i moll. Je- 
śu zas dodamy częste niezrozumienie rytmi­
ki ludowej, otrzym am y pomeżny szkic li­
cznych omyłek, jeśli me nonsensów.

Z opracowań, które usłyszehśmy na kon­
cercie „Echa", najbai dz‘ej tr,a;f*aly w styl 
ludowy opracowaina r.ucjana Kamieńskie­
go np, „Chmsei dębick1", „A szum‘ały bory, 
lasy", odpow;aaając( nastrojowi polskiej 
\vs'l Dobre są również opracowania W . 
LaOhmkudJ ;nne zaś pomimo często uznanej 
iirmy kompozytorskiej, mają z nuta ludów ą 
ty Iko wspólną nazwę.

Pomyst zaznaijomieiua ogółu z pieśn‘ą lu­
dową, chociażby w tej tormie, był w  za­
sadzie bardzo dobry i za to należą się słd^ 

■wa uznania. tembardz‘ej. że wykonanie 
było bardzo solidne, św iadcząca chlubnie 
o energicznej pracy dyrygenta p. lana Ram- 
gta. Fłokaajiy zespół, złożony z dobrych 
głosów, Sp.ewał czysto i rytm ‘czn*e, uwzgle 
dri'ając i odpowiednie frazowanie * dyna­
mikę Manfy nadzieję, że ..Echo" nie spo­
cznie na zasłużonych zresztą Lauraich i r y ­
chło przygotuje nowy, interesujący pro­
gram. v^.

W koncercie tym brała udział p. Eugenią 
T om asz-w ska— Skó-ska, która przy akom­
paniamencie o. E. Koppa odśpiewała starań- 
n.ę szereg p‘eśni W. F r ‘emamna. A. R/WńtłH 
heimera i St. N‘ew ladorrsk!ego. Z w-ieikun 
aplauzem siotk aia się zw łaszcza ..Dziew­
czyna" W . Friemanua, pieśń z cyklu me- 
dawno w'ydanych. która jest wzorem w y­
korzystania rytm'ki i melodyki ludowej 
przy równoczesnej oryginalności tematu, 
orzy równoczesnej oryginalności tematu * 
środków technicznych.

Dr. Adam Mitscba.

Atrafccyi&a Premierów Kinoteatrze „£**0110“
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Uroczyj-fr prom rsis n ^ B ^ n » i£ z a  na d o k fo ri praw  tp c-

(k) W au ii uni w ersy  te c.kicd odbyła 
się w czoraj w południe uroczysta pro­
m ocja cz:igL luego mecenasa nauki i 
sztuki, Bolesław a O rzechowicza, na 
dokrara praw  honoris causa.

Aula napełniona. P rzy  dźwiękach 
pieśni „Gan.de M ater", śpiewanej przez 
chór aitajemickL w eboazi senat akaae- 
micki w togach i koiorów fd i' pclerim- 
kach. Na końcu, berłand poprzedzany, 
R ector M agnlficus,. dziekan fakultetu 
prawnego dr- Longchamps promotor 
proi. B alzer i —  P- Orżechow jcz. Czar­
no ubrany, s iw y , staruszek, wli-kiem 
pochylony, o_ni:łej tw arzy sarm ackiej, 
cicho, skromnie zajmuje miejsce, jahioy 
on':esmie!ony uroczystość i .  W sta je i 
słucha przemówienia prom otera 

Prof. Balzer w przepięknych sło­
wach przypomina starcow i nastroje, 
które panow ały w m arach Aimae Ma- 
tris przed 50 iaty, gdy Orzeebowucz 
w stępow ał w nie jako młody student, i 
w ytyczne, które kierow ały poźnkj ca- 
łem jego feyoeónK pogląd, że w szeh:a 
o fa r a  na rzecz ogólną —  to tylko 
zw rot otrzym anych od O jczyzny da­
rów:, V  drugi, że w szeregu dóbr naro­
dowych na jw j ższenii są dobra .kultu­
ralne. W ym ieniając wieikic dary szla­
chetnego Mecenasa nauki 1 sztuki, mó 
wił dalej promotor:

—  Tw oia akcja —  to nie gest magna 
cki, jednorazotł^  lub kilkurazow^y. o- 
bok którego są i inne ce!e, iecz świade­
ctw o syntezy w szystkich celów  tw ego 
ż y cd , skrystalizow anych w jednam dą 
żeniu: służyć ze w-szystkich sil mnożę 
niu dóbr kulturalnych #iarodu; to zakon

x:oremu bez ograniczeń oddałeś cał$ 
sw ą ustność.

—  Czoła a tiry fi 6 przed Tw ym  usta­
wicznym tęk:ein, że dajesz «a ''m ało , 
przed tą usta\yiezną rozterką, w łaści­
wy duchom, dążącym do doskonałości. 
W ynikiem  Tw ej akcji są dwa wieko­
pomne dzieła, a odpowijednikiem 
Tw ych zasług jest dz.sie.isza promocja 
ittt tyrn wydziale, gdzie odbyłeś prymi­
cje. 1 to iest pierwrszy powod, dla k tó­
rego U niw ersytet nasz daje Ci dzid, co  
ma naicenniejszego- A drugii pewód to 

■ton, że spełniłeś nakaz, nieobjęty żad­
nym p-ąragrafem, lecz b g Jący  podisia- 
wą wszystkicli paragrafów7: s.Ju s R ei- 
ip.ullicae suprema lex. P o  swwm egza­
minie żyda, naprawdę ścisłym, w ra­
casz po latach 50 w progi Atmne Ma- 
tris, już nie ja Ko nowicjusz, lecz jako 
zasłużonym Kaskiem  uw.eńczony po- 
lnnożyciel ki:Titr-y narodowej

—  i/zisiejszą g cd io ść da,emy C nie 
w nagrouę, lecę dla uczczenia iuei ży­
cia. Są  ludzie, których życiie jest takim 
sztandarem. Czcząc sztandar, oddaje­
m y hord osooie.

Tu nastąpiło odczytanie dyplomu.
Z koleij rektor M akarewicz przemó­

wił do Prom owanego, składając cześć 
Jego chraeściiańskiemu sposobowi poj 
nrowania własności i d irześcijańsldej 
skromności, z jaką łożył na e d e  kui-ut- 
ralnc. Zakończył zw rotem :

—  Dzięki Ci. dostojny Panie Dobio­
rę, dz:ękii i c z e ś ć !

Odpow7icdz:ał ira te przemówienia p. 
Orzechow icz. Mówił c id ie  tan, że z  
trudem można było uchwycić słow a:

P r z e m i a n ie  Boieslauia Crz&ijhowicza. i

W asza M agnificencjo i W ysoki Se­
nacie! Nadanie mi tak wielkiego odzna­
czenia pozwalam sooie tłum aczyć jako 
uznanie ze> strony W ysokiego Senatu 
tych zamliarów, któremi się kierow a­
łem, tw orząc fundację dla Tow arzy­
stw a dla popierania nauki polskiej i da­
rząc drogi mi Lwów mojenti zboram i. 
Ten zaszczyt cenię sobiS' szczególnie 
w ysoko, ho jestem  tak śm dły mnie­
mać, że łączy m tre to d’uhow"o z W a­
mi, Dostojni Panowie i z nauką, której 
tak godnym jesteście reprezentantami.

J  deże mam teraz dziiękować memu 
ty le  łaskawemu ala mn'e Prom otorow i, 
kiedy mi na to słów brakuje, bo w szy­
stko cokolwickbym  wypowiedział, nie 
potrafiłoby w yrazić najgłębszej wdzię­
czności, jaką odczuwam. B o  Tobie P a­
nie R ektorze a mój dostojny Prom oto­
rze zawdzięczam przedew szystkicm  Po 
moc w -reał zacji mych -zamiarów. T y  
to  Panie Prezesie zw ró cłcś  m oją uwa­
gę na Tow arzystw o dla popierania na­
uki polskiej, przcksztaLone na Tow a- 
i zystw o Naukowe, tak doskonale przez 
C ieK e zorgan'zowanc instytucje, k tó­
re  dzięki współpracy t: Iu znakomitych 
j tak bard”o zasłużonych mężów nau­
ki. posunęły wydatnie dorobek wiedzy 
polskiej i tern samem zm niejszyły odle­
głość, dzielącą nas od innych narodów.

Ja  otrzym uję uznanie, ale Iw a  ezęśc 
tegoż przypada memu Prom otorow i. 
Cieszę się bardzo, że fundacja moja mo 
gła być w  czemkolwiek nomocną To­
w arzystw a Naukowemu.

Sądziłem .zawsze, ze w celu urobie­
nia i rozwoju kultury narodowcij i w  ce 
lu uszlachotniena szerokich mas spo­
łeczeństw a pi ócz uczonych dzieł nau­
kow ych, wielką rolę cyw ilizacyjną <̂ d­

gryw aią także w szelkie zbiory muze­
alne, będące jakby  instytucjami dydak­

tycznemu w  których zebrane dzieła 
sztuki, zanytici i m isterne w yroby prze 
m ysia artystycznego umożliwiają łat­
wiejsze .i dokładniejsze zrozumienie 
przeszłości narodowej i je j ukochanie. 
Zebrane więc wśród obcych i swoich 
-rozprószone różnorodne ob jakiy  mttż| 
alne, oiiarowafem Lw ow ow i. Niemałą 
zachętą w przeprowadzeniu invoh za- 
maarów było gorliwe zaopiekowran'ie 
się m-ojemi zbiorami w czasie inwazji 
rnsyfJr.kŁj ów czesnego Prezydenta mia 
sta Lw--owa śp. Rulewski ego, k tóry  ja ­
ko reprezentant szczytnych wysiłków 
gm m  Lw ow a tak znakomite oko'o za 
łożenia miejskich zb o ró w  galeryjnych 
i muzealnych położył zasługi.

Ja k  nam w szystkim  wiadomo, naród, 
który przy skrzętnej pracov/itości i 
gorliw ej oszczędności, nauką i kulturą 
najszersze w arstw y społeczeństw a o- 
bejmuje. naród taki nigdy7 nie zginie i 
żadne, choćby7 n-ajsroższe ciosy nie zdo 
łają zJfamać jego hartu. Dlatego też mo- 
.tanj skromnerr- śrrdlcami starałem  się 
ipoprzeć prace tych Pom nożyoicii P o l­
ski i Budowniczych O jczyznv naszej, 
ictórzy pomimo, zdawałoby się, niezy ai 
c e ln y c h  przeszkód, p otrafli jednak 
wśród najtrudniejszych warunków bar 
dzo  wiele dla nauki i kultu-y na-odo- 
wiej zdziałać.

W asza M agn.ficcncjo! W ysoki Sena­
cie! Jeszcze raz dziękuję za teji za- 
szifzytny tytuł a tak drogocenny dla 
mńic klejnot, którym dziś mnie odzna­
cza Ahn-ae M ater Casim iriana".

Zabrzmiała pieśń chóru, a obecni skn 
P H się okcło osc-by czcigodnego M e­
cenasa, by  dłoń uiu uścknąć.

ĘIr r a j a .
C  T4RN O PO L. Sprłv/y ru stie . Rirsir

organhują s‘ę i uczkoiwiek pazorn‘e. i-or 
b‘ci ru dvwle partie, w jednem są z zoar  • — 
w nienawiści go Polaków 1 Polsku Po  
wsiach działają „P rosw ity" ' aautonskki 
(kółka, które Derowane przez nauczycieli 
ludowych ‘ ixipów. n-etylko podtrzymują 
ruski stan pos:adarua. a!e ściągają i ruszczą 
nie rzadko Polaków. Ostatn‘o powstała 
tał.a czytelnią w Rrasow ce

Tydż‘efe teatralny, te a t r  Podoisk. po wtó­
rzył ubiegłej niedziel' arcyw esołą „Sprawę 
K a'sera“ (Kau&a Kaiser) w cal* „Uwiaizdy". 
przeznaczając czysty  dochód na burcę rze 
m‘eśln‘cz3 . Role tytutow ą odegrał znakom, 
d e  p. Lubelski który z doskonaiymi swoimi 
pai tneram' p. M acktrem (Dr. W endet) II p. 
Ośuchowsk‘m zb‘e .al zastużone oktask’. 
Udatnie wywiązali się ze swoich ról p. Bu­
tn o , marhel, M arczewsk1, Stelanowicz • 
Buttner. Zresztą obsada preauerowa zosta­
ła bez zmian.

□  STANISŁAW ÓW . O damne ośwła 
iow ą. Ogołnie znanym jest st.tn nąpzegp 
szkoln'ctwa na kresach wschodn'o-mało- 
poiskich, jako n'eodpow‘aKta5ący  w pełni 
kulturalnym potrzebom ludności tej połać, 
kraju. Jesl w ele ws' i osad, w którycu  
budynk1 ^zkolne bądź uległy zmszczen-u w 
czasie wojny i nie zostały dotychczas ou- 
buaowane.’ bądź wogole n'e ‘stniaiy * n a  
istnieją, jak to n u  miejsce we wszystkich  
prai\v‘e w ostatnich lątnah pow sułycti kre­
sow ych osadach po's.k!di. H‘e ulega wątpl'- 
w7ości, żę trosKa o oświatę w państwie jest 
w  pierwszym izędz‘e obowiązk‘eir'. włrtaz 
państwowych. Jednak w oDeciicin’ położe­
niu, kiedy zupełna sanacja skarbu nie zo­
stała jeszcze przeprowadzoną a wszystkie 
\vys'łk‘ czynn'ków rządowych zmierzają do 
jej urzeczyw'suiien'u, państwo nie może ło­
żyć ha oswiąte tyle, de wytnaga potrzeba 
podniesienia stanu szKohńclwa na w esazh.

I Część c ‘ężarów z tem zw-ąuiu>cii w z!ąć  
mioi na s'eb‘c społeczeństwo przez swoje 

! orgaunzacje o celach kulturaliK)-ośvi‘ato- 
I wych. Ogół społeczeństwa jednaK orgar1 

zacioin tym dostarczyć musi potrzeunycn 
środków, gdyż inaczej ińe będą one ntcgiy 
speni'ć należycie sw ych ządari. —  T c po- . 
wody skioruiy Sekcję Wschodnią To^surla- 
stw a Szkoły Ludowej we Lwowie do wy 
dama odezwy poo adresem społeczeństwa.' 
w zyw ającej do składtuńa ,.aauiny oświato­
wej ć !a  Wschod.ńej Maiopoisk'" przez o-po 
datkowame się w pewnym stosuaitu pro­
centowym do dochodów7 oiiaroaaiwcy. Ode­
zwę tę ogłosiło również stan'sław7owrsk'e 
Koło T. S. L ., tai dobrze na polu szi.oiru- 
ctw a w pcw iec‘e tutejszym zasłużone, a  
spodziewać s‘ę można, że znane ze swej 
oi'arności na cete ideowe społeczeństwo 
grodu naszegy n‘e odinóW' datków na o- 
śwdatę poisik’ego ludu.

Sym patyczny Koncert. Prawdziwą przy 
jemność urządził naszej muzykalnej pub1, 
cznośc' Lwr-wski Chór Akadem>cló wr ubie­
gły piątek. Sym patyczny ten zespół odbył 
tu w sali teatralnej Tow. im. Monmszk.' kon 
cert, utrzym a.il na wysok'in pc,z'om'e a rty ­
stycznym . Atrakcją były pieśń' jugosiov w  
skie. i szereg p‘eśn' po!sk‘cl’. Chórem kie­
rował D f 1 Adam Sołtys. Uzupełniały pro­
gram świetni produkcje solowe p. Maslow7- • 
skiego » p. F r ‘schowej ze u v o w a . Pubi'- 
czność miała prawdziwą Desiadę artysty  
czną, a  zadowolenie ogólne znabzlo '-‘Wuj 
w yraz w  huraganowych oklaskach ; kilka 
krotnem wywoływa-nm chórów7 i sohstow- 
do nadprogramowych prociuKcji. P o Kon­
cercie g.ofc‘e byk ' przyjmowań' koiaci.j 
przez .,Ko!o pan" w7 sal' Kasyna, przyczun  
wygłoszono przemówienia '• wziiosżoik, to- 

i asty na cześć lwowsk'ej młodzieży aka.de- 
I rnickiej. _ ■

O gw ‘azdKe dla żołnierza. Dowodztwo 
stanisławowskiego garn'zcnu przys.ępuje 
z powodu zbi‘żaiących się św 'ąt Bożego  
Naroazenia co zawrazaKa komTetu .Jcwńa, 
zdk> dla żołnierza " W ydano odezwę z & 
pelem o skiadame na ten cel ofias picińę- 
żnych ‘ 'r>7 naturze.

□  STFBNIK. Brutalność liajdomaclta.
W  Stebniku, koło Dronobyczu. istn‘eje tai 
ne g‘mnazi”m ruskie, do którego 'akże  
miejscow1 Polacy, z powodu braku fundu­
szów. posyłają sw e d /'c c ‘ U czą w hieni 
siły całkiem n'ekwalifiltowane. np. były 
sekretarz gminny, MyJdetyn, który w  cza­
sie t. zw, „Ukrainy"' zaawansował z do­
staw cy \v‘eprzv > ziemniaków na sekreta.- 
rza ,,staros*\,a‘‘ ' przyczyniał sie sw ym 1 
donosami do internowania Polaków. Tak' 
,am tamtejszy profesor, rzekomo z Kijowa. 
Iwaneczko, udowodnk nie przed kom>sią 
iK>stryf‘kacyjną w artość swych studjów, 
ale w  sposób bardz>ei ,.ukraińsk;‘‘ ; uderzył 
jednego z ńtzn'ów, Polaika T  J.. talk s'lnie 
w  tw arz, że ten zalany krwią rrmsSf w ró­
cić z owego sła.wetnego gimnazjum Jo  do­
mu —  Czemu Kuratorium n’e poleciło do­
tychczas zamknąć tego instytutu, dającego 
utrzymanie zbójom ' wychowującego haida- 
maków niewktdomo. —  Podobne gimnazjum 
istn'eje też w Lubaczowie.

Z ruchu wydawniczego!
*

Dr. Karol BadackL Bolesław Orzecho 
w icz łPan pr Kaln‘kowie). Sylwetka oko 
licznośpiowa. W czoraj przed ur'-czystością 
nadania doktoratu honorowego Bok Orze- 
cjow iczow i pojaw'ła s‘ę odbitka artykułu  
„Słowa Polskiego", piękińe i z dużym sma­
kiem artystycznym  wykonana.

%
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Po raz ostatni Św . MJLolai, W e  
czw artek daje T eatr Wielki nieodwołalnie 
już dla szerszej publiczność' tę prześR-iWą 
bajkę Szuk'ewicza po raz ostatni, gayz  
sztuka ta potem gr^na będzie tyiko d|a 
miodzieży szkolne-] jako przedstawienie 
Kuratorium Szkolnego. W e czw artek po 
czątek przedstawienia o godz. 6 popoi.

—j „Pokojówka szuka m‘eiaea“. Sw etiia 
ta ‘arsa kończąca s*e jak wiadomo filmem, 
ciągle ściąga tłumy publiczności do T ea­
tru Małego. gdz‘c ustawicznie rozlega się 
głośny śir.iech rozbawionych widzów. Nie­
bawem jednak i ta sztuka będzie^musiała. 
ustąpić nowość1. Ostatni to w 'ęc termin 
ujrzenia tej areyzabaw nej farsy.

— Leczenie zębów dla ur ojdnil. jm Vv tu
■%ty tucie dentystycznym Un*w. J. K. tul. 
Z‘fe!rma 5a) przyjmuje się. jak Aoiycnezas. 
codziennie od goJz. 8 do 9 iaao  ludność nie 
zamożną, za mszczeniem ninrmainych opłat 
1 h.ńczm ch, służących na pokrycie realnych 
w ydatków. W obec złego położema materia! 
nego funkcjonariuszy państwowych w  sto­
po ach tęższych i średnich, przyjmuje In­
stytut 'dełitystyczny tychże urzędn-ków za 
przedłożeniem legitymacji daiąe mi mo­
żność w  leczeniu u ze b e  u la według taryfy  
klinicznej; chory mus* się jednak przy tern 
stosow ać do wskazówek lekarskich. W y ­
pełnienia i plomby wykonuje się tytko w ja­
mie ustuei. doprowadzonej do stanu hygje- 
mczhego w  oddziele chirurgicznymi Instytu­
tu dentystycznego przez usunięcie korzeu* 
i zębów, któirydi Ufrzymać nie można.

Czw artkow e wieczory dyskusyjne. 
Zarząd stow arzyszenia Kupców Polsk*ch 
tśekcja Lw ów ; wznawia „Czwai tkowe 
w ieczory dyskusyjne!'; c ‘eszące sie w ub. 
roku dużem zainteresowań era polskich sfer 
kup;ecko-przeipy słowy cli. Inauguracyjny 
referat ”* ..Realne drogi naprawy skarbu", 
tupany na przebiegu konferencji z min. 
Koi fanty ni), wygkis- w cz watr tak. 13 bm.. 
o godz. 7 w-ieczorcm w iceprezes Dr. Bień 
kowski. W ieczory dyskusyjne, którym zar 
pcw mli współpracę p>envszajgjsędn‘ facho­
wcy i ekonomiści, odbywać się będą odtąd 
regularnie w każdy pow szedn* dz-eń czw ar­
tkowy. naraz;e w lokalu Stow, K. P . przy 
pl. Śjmoik* 1. 4. Specjalnych zaproszeń tie  
rozsyła się.

—  Wykład Dra wzolowskięgo. Okręgowe 
Tow arzystw o W iedzy Wojskowej przy 
współud :iaJe lw ow skiego Tow _rzys*w a  
Historycznego urządza we czw artej., 13-go 
hm., o gciiz. 17-te] (5 popoł.) w saiiOgft‘s!ca

" Oficerów Zajog1 l.wo\vsk:ej przy ul. F . ydry 
1. 1. wykład Dra Czołowsk*ego. dyrektora 
Archiwum miejskiego, na temat „Najazdy 
Tatarów  na Polskę". Po wykładzie dysku­
sja. W stęp dla osób cywilnych za zapro­
szeń lam1

Zapowiedziane ‘ Nadzwyczajno Walne 
Zgromadzenie Akcjonariuszy ,.Książnk;v 
Polskiej" TNSW . Akc. Sk* kart. i wyd. we 
Lwowie, na dzień 15 grudnia 1923, odro­
czono. 7508

| - Z Młodz!eży W sznchpois-ńej. W nie­
dzielę dn*a 16 nm odbęazie się w  sali Czy­
telń* Akad. o godz. 10 ramo zebrame ple­
narne Mł. W. z referatem kol. Miecz. 
P's iczkowskiego pt. „Eiigjtnz Niewiadom­
ski iałco postai traajczna". Członkowie 
nwg„ wprowadzać gości.

Zebrau‘e sekcji gospodarczej Mł. W. oa 
będzie się we czw artek dn* ł3 bm o g. 
10 rano w lokalu Czytelni Aka<tem*ckrej.

— Chleb głodnym dzieć'om. Urzędnicy 
koncernu naftowego „Prem ier" złożyli w 
naszej administracji na ..chleb głodnym 
d/,iec*om“ 53,130.00i» nik. Przykład ten znaj 
Jzie niewątpliwie rychłycłi naśladowców  
wśród urzędników nnych koncernów nafto 
wy cli. Przykład napraw dę godz*en naśla­
dowania^

Dziesięciolecie prof. Cieszyńskiego. 
W sal' v y kładowej Instytutu denty styczne 
go U. J. K. odbył aie onegdaj poranek dte 
uczczema dzies*ęciolec‘a pr.acy .zasłużonego 
około rozwoiu polskiej dentysty ki profeso­
ra Dra Antomego Cieszyńskiego. Asystenci, 
uczniowie i oersoi.al Instytutu złożyli jub.- 
latowi gratulacje. puczem prof. Cieszyński 
przedstaw*! swoją działalność w e Lwowie, 
trudność*, jakie w swej Drący napotykał, a 
przy pominając obecnym warż.ne zadania In­
stytutu, zachęc'1 Jo  wytrwałej pracy w 
tym ośrodku nauki siomarologji polsk;ej. 
U roczystość zakończyła się rozdaniem 
ks‘ąg pamiątkowych i wspólną fotografią.

—  Z w ystaw y ry sunków II. gimn. Zw ra­
cające ogólną uwagę na w ystaw ie prac 
uczniów gimn 'm. Sżajnodhy witraże wy­
konane przez uczniów kl IV. * V„ należą 
do dz*aiuSrysunko\\ ego, kierowanego zlrar 
dz> dodanńm rezultatem przez prof, Sw '- 
talską. W szystkie wystawione witraże zo­
stały rozchwTtane przez publiczność, któ­
ra tłumnie zwiedzała tę pouczającą w y­
stawę.

lw ia z4!;? dla dzieci w polskich ochronkach.
Zblża sJę B o /c  wjjrodzajłfe i rozmaite 

uciechy Jzmcinnc. złączone z Gwazdką. 
Polskę o lironl;; u c I wowic gromadzi* 1 
dzhitwę ńbogrch dmu/hi, flżiafwę bledną w 
Weku pn.cd.szkomjini. dnia tym dzieciom 
opieką, n /  ywkę. wychowują i w szczepia­
ją v.-*inł.H!z'-i,tk:c serca pierwsze zasady  
wiary l.o.lOiick*?! i ducha pofsk ego. Dzia­
tki tc. z suteryn. Lz ubogicli roc&ii. nasze 
p a ltf c ,  nasza przyszłość, chciałyby się, 
jc j.^ k  i ’c*cszy .. gdyż są dziatkam-. Sio 
strj Felicjanki zastępują >ni w ciągu dna  
n u tk k ijragn ą im też spray ić pewną ucię­
ci ię uh święta i urządz:ć bodaj skromną 
Gi* iazd! ę.

Ale r’oisk'-c Tow arzystw o Ochronek 
Chrieścijańskich jest za biedne, ąby dopo- 
n ód z S-oti om Febcjarikom do urządzenia. 
Gwiazdki; apeluje yvięc do ofiarności publi­
cznej, do zamożmiejszych dzicch do [K)lsk’cli 
matek, aby pospieszyły z pomocą.

Z ramienia komitetów dzielnicowych cho­

- -  Wypożyczalnia książek szkolnych im. ,
Komisi' Ldukacii Narodowej jest rui drodze j 
zrealizowania, iżnegdaj ukonstytuował s*ę 
Komitet i w ydział wykonawczy. I'rc.zc.seni , 
Komitetu wybrano iednogłośme dyr. P. I 
Szczurk ewicza, a w  skiad jego w eszl1 dc 
legać* TNSWt i chrześcijańskiego Zw*ązini i 
Nauczycielstwa tOddz*ał lwowsk*) yyyż- j 
szych uczelni iwowrskicli. oraz reprezen 
tanci wiiększych ffrnl wydayeniczych O s s ^  
linemn. Książnicy, Księgarni Naukowej Hi^| 
Komitet przedyskutował projekt statutu i ; 
wypozycznłn * zajął się jej organ zacją. j 
Dzięici ogólnej pracy sekretarki p. Pestló- j 
wriej dotychczas rozklasyf.kow ano zgłoszo , 
ne zapotrzebowań e podręczn'ków i ks‘ą- : 
żek pcmocr;iezyrcli. Obecnie po nadejściu j 
książek z jirm wydawniczycli nastąpi *cli ' 
SKataiogowanie. a n astęp ie  n>zdz>ał

—  Taryiu maksymaina a kuptijący. Od 
Lilkiu dn' obowiązuje w mieście naszem i 
taryfa maksymalna na naiważmejsze airty- j 
kuły p-erwszei potrzeby, osiągając choćby I 
ten jedyny efekt, że mrtykulj objęte tą 
taryfą pi zez ten czas nie podskoczyły w, '• 
cenie. Taryfa ta ieonatk w yw oiaia protest
u pewnych niesumiennych handlarzy, przy' 
zw yczaj on ych dp śruDowanią ceń, to też 
tu , 1 /'ówdz,e przeważnie rzeźnicy, poa po- 
zoi-em ctoKładek starali s*ę ją omijać. A 
mimo to ; iość, aomesteń o riatiuży c*ach by­
ła m*n .uairta, znikoma liczba konsumentów 
aanmsta o przekroczeniu taryfy lub o od- 
mow*e sprzedaży, leżeli w ięc sami konsu­
menci nie będą przestrzegał* w-ykonania 
rozporządzeń władz, na lńc zdadzą się 
wszelkie taryfy, będziemy wiecznie narze­
kać na dro-żyznę i bezczynność wtaoz. A 
jaj. mogą w kroczyć władze, n*e mająt. 
konkretnego uwpajdku nadużycia. Jak  nas 
informują ze stron kompetentnych ceny do 
tychczasow c pieczywa becią jeszcze nacal 
utrzymane, ulegną jednak pewnym zmja- 
•Tort, wwroby masarsk.e i imęiso. Dot; ch 
czaso w i jcanau tarana jeszcze obowiązuje
* kupcy rmiszą jej przestrzegali. Ponieważ 
liarazie tue da s ę  wprow;adz'ć taryt.t na 
nabiat, konsumenci powinni przynajiumc’ 
pn.esvrzęgac, by ,akosć mleka była oapo- 
wnednią i nie doiewta.no wody. 1 tu irtaią 
pole do popisu nasze .gosposc które pow*ti 
ny bez litosc* tapstujiiettne mteezarki odda 
w ać pud opicaę pol'cj*.

—  Dr. Marian Zeńczak, I. starszy  asy­
stent oddziału protetycznego w Instytucie 
dentystycznym Unżw. J. K. w e Lwow-C, 
jeden z ifSjśtarszj ch uczi: ów prof. O eszyń  
sk*ego we Lwowie, został powołany na. za­
stępcę pro.esoia w  Państwowym Instytucie 
dentystycznym w  W arszaw ie z dn‘em l-go 
slyc/m a 1924 r.

—k Postulaty mcędników bankowych. Na 
urządzonym w  niedzielę w*ecu pracown* 
ków bałfiltrrwtych t uhezpiec/.onmwycii zebrai 
n* uchwalił*: D domagać .Ue regulacji pobo­
rów  według wskaźnika Gł. Urzędu staty ­
stycznego v- sposób, ustalony uchwałą rad\ 
mimstrow, 2) zaprotestow ać ptzeUw  zigiio- 
rowain'u przez Zw*ązek banków untowy 
zbiorowej w  spiaw^e pragmatyki stużbo 
wej. 3) bezwzględnie litrzionać zasadę je­
dnorazowego urzędowania i v, ezw ać praco­
wników Pow . Banku Związkowego do bez­
względnego oporu przeciw łamaniu przez 
Bank tej zasady, 4) zaprotestować przeciw  
taktyce Związku banków, zmuszającej po­
szczególne dyrekcje do stosowania represji 
względem ■ sw ych pracowników. Jeden z 
punktów rezolucji w zyw a zairząd główny 
do jalcttajrychlejs/ego przeprowadzenia sta­
wianych i>ostulatów, przy użyciu w szefceh  
możliwych środków aż do strajku włącznie.

—  Gaz i elektryczność podrożeją już w 
najbliższych dniach. Ceny elektryczność* 
będą podwyższone o 40 prc., gązu zaś o 
42 prc.

—  Zakazany napól, Za ponawume alko­
holi w  rin’c  .niedozwolone, kierownik K a­
w a m i Europejskiej został administracyjnie 
ukarany grzywną 10 milionów mk.

—  Konsensy budowlane. M agistrat udzie­
lił' wczoraj konsensu budowlanego 'na budo­
w ę 2-piętrowei oficyny pizy ul. Miłkowskie 
go, odlewni dla tow. akc. Arma przy pl. 
Bema * paru budynków gospodarczych w 
różnych punktach rmasta.

—  Na polepszenie wlktii w miejskich za­
kładach w  czasie św ’ąt Bożego Narodze­
nia są proponowane subwencje: dla ZaKki- 
Uu Sw. Łazarza 10 m'lj. mk., dia m*ejskicu

dzą specjaln* delegowani z lisuin" skłlidko- 
wettji i zbieraju datki na ocli ronkf, nie na 
sama -(jw iazokę. gdyż ochronki gromadzą 
dźdatwę przez cały rołK *l.vięc te ofiary- ufa­
ją, szersze zna.czeme i są bardzo oożądasie.

A może kto ma większe zapasy' jajbjdk. 
orzecłiów /puLisnych ogrodow mech udzie­
li cząstkę n-uftilfesfaj ochronce (przy ul. B e­
ma, Zaim rstynow skicj. Żółkiewskiej. Btc.l- 
muctja— Kalcczcj) lub ich specjalnemu ko­
mitetowi; -z wdzięcznością przyjęte będą 
zbyw ające buc*k;, ubranka. które ziożyć 
można w imibliższei ocbronęe dla najb.e- 
dnicrszych dz-atek. Ochronk* dla dzieci śn- 
nycli wyziwń maią cbf'tsze środJu. są za- 
oilairywaue obficiej przez odnośną ludność, 
nasze zaś s? biedniejsze, dlatego prosńuy 
o yriększą oiiarność dla (iztffwy w iłolskścli 
och i onkach

W  imieniu Zarządu Tov arzyistwia Pol­
skich (ichronek: Dr. W, B'oclK>ński. pre- 
zęs; Dr. Jan Poratyńsk', wiceprezes.

Zaikładów’ sicjocych przy uh Radeckiej 40 i 
mili. mk., Zakładom dla n.eulocżalnych przy j 
ul. B ‘hiiskicli i Zborowskich po 50 ufjj. mk.,, 
dla Zakładu iunliacyjncgo ta-mże 15 indj, ' 
mk.

Rucb w trafikach m.rnzie osłabł po 
poaiedzMtikowej 80— 100 prc. poow yżcc ty ­
toniowej. Zapewne nie.ieunego palacza u- 
partego odstrasz^ ccua Dartt.sk'cgó' fe.‘U0U . 
mk., Prezydenta 16.000 mk., Eg'psk*egc 
22.000 mk.. Sfinksa 3U.0UU ii v. Cen; cygar 
w.ahaią się tcKiż mięttzy óO.OOJ (Chrariłltisj 
a  200.000 mk. (ilavaetnai. Kuba kosztuje 
90.0Jo pił:., Trabuco 110.000 mk., paczka i 
tytoniu Najprzedniejszego 400.000 mk.. Prze ( 
dn*ego 360,000 mk.. Srcdmego 2o5.000 mk. j 
Przedm tytoń do fajki k o sz tu j i30.0Uu mk., | 

. Zwyczajny yO.OUO mk.
—  Podatek od sp*rytusu i napojów alko- j 

holowych zostaje podwyższony z dniem i 
dzisiejszym na 1.200.000 mk. mk. za l*tr 
spirytusu. P rzy sta r; ch zapasacn wynos; 
240.UOU mk. o-J Kira.

— P*wo. ni-ód, wino. Raazie nuejsldej bę­
dzie przedłożony wniosek podwyższema 
ni-ejskich opłat od Piv,-at miodu i wina o 100 
procent.

—  Zgon zacnej obywatelki. VV Krahowm 
zmarła w  64 r. życia Fchcja Lngerow a. 
znana z pełnej poświęcenia pracy obyw a­
telskiej i iiuinaiPtd/nicj w Drohobjezi' 1 we 
Lwów .o. Pogrzeb odbędzie Się w lyaiKo- 
wńe dnia 12 grudnia br o godzinie 12 ci 
w południe. 75U9

— Obława w pociągu pospiesznym. 
W czoraj wieczorem o godz. '7 m*n. 40 do 
pociągu pospiesznego, odjeżdżającego do. 
Krakowa 1 Katowic, w  ostattiG  chw1!, 
przed 1-uszen'em z miejsca wskoczyli kom. 
Koiurski. Potoczny, Szecłońaki. 3 urzędni­
ków skarbowych, 0 wywiadowców i 10 
posterunkowych celem pizedsięw zięda re- 
w ’zji u tych czarnogiełdziarzy. który stale 
trudn*ą s*ę prze\vozem obcei walut.y zc 
Lw ow a dc Katow‘c. Na przestrzeni między 
Lwowem a Przem yślem  nastąpiła szczegó­
łow a rewizja pasażerów  ■* bagaży. Narazie 
naturalnie brak szczegółów , które podamy 
w następnym numerze. Szkoda, że tym  
pociągiem nic jechał Dr. JRafał Becker, byl 
by sporo zebrał materiału do pracy na te­
mat nerwowość* u żydów.

—  Nagły zgon. W czoraj na ul. Rusk'ej 
zmarł nagle tknięty udarem ,<eroa Juljan 
Laszkiewicz. Zwłoki pozosta\* *ono rodzinie.

—  Kradzież żelaza na dworcu tow aro­
wym. Poi*cjp aresztow ała na dworcu towu 
rowym niejakiego Stanisława Smoka za 
kradzież starego żelaza ra szkodę Skarbu 
kolejowego.

STRASZNA KATASTROFA UJTOAlOBi 
LO W A.

(Teł. wł.) Na m ośc‘e .pomiędzy New Yor­
kiem a BrooKlyn'em zdarzyła się w ubie­
głą n*edztelę straszna katastrofa samocho­
dowa. Szczegółów  naraz*? brak.

Ja k  się dow iadujem y w*nę ooitos'1 szofer, 
k tó ry  nie zapoznał się z „U staw am i auto- 
niobilowem*'1 *nzyn‘era  E. B ratry . —  Ż ą ­
dać w e w szystk ich  księgarniach.

. □  PR żtiM Y ŚL. Piec!olec*e połsk. kolej 
nkitw a. P*ątą rocznicę orgau*zac;; ixtisk, 
kolejnictwa, które zaraz w początkach sw o 
*oh oddało paiisty u swe m.e6cenkvue usług1. 1 
św ięcł Połsk* Związek Kol. skromną, lecz 
piękną uroczystością. W  progrartro uro­
czystego poranku był referat insp. kot. p. 
Junga na tern. obięcia kolejnictwa w r. J9IS  
przez Polak u w, oraz odczyt r. 1'opłiw.skie 
go o historii rozwoju połsk. kolejnictwa. 
Uzęść muzj czną poranku podz'eiili między 
s-ebie chór tow muzycznego, jx»d baitnta 
kap. Dwernickiego, onaz pp. 1. Ilorszowska.
J . Grzywieńska i keoianka. Całość poratuu, 
na Którym zauw aży l iśm y mnóstwo oiicjal- 
nycłi przeds«twic*tT władz -wnojskowych , 
cywilnych, zostaw iła u uczestników m*łe 
wspomnienie utrwaione nakorPe* spóhą  
iotografją.

Szkarlatyna, która tego roku wprost 
cp'dern czn'c nawiedziła Przem yśl, zaczyna 
powoli w ygasać, dz*ęki cnergji m. biura 
samitarr.ego. tak że *sf#ejc uadz^ja. iż 
wszelkie z cp;demją tą związane zafazy  
zostaną uchylone już w najbliższym C/„tdie,

Rozdział cukru. Jak s*ę doAviadujeni'  ̂
w  przyszłym  tygodniu rozpocznie magi­
strat wydawać ludności asygnatj na cu­

kier przydziałowy. Rozdztał rozpocznies'c  
iia,j>rawdopodobn*ci już w  pcK)*e(lz-aiek 1 ~4 
bm. po uskutecznieniu odpowiednich przy- 
gw j\ dii loriiuiiio-techiiicztii ch. Cena cir  

1 kg. v ynosi 25(60®  tok.
Święto klipięck e R grminia, uczciło uro­

czyście tut. fcnpectwo i przeitiysłowc* Łak 
corocznie. Z tej okazji „Ziemia Przcur, 
Jc a  _\vydałai specjalny numer poś\vięcon> 
polskiemu handlów i przern.ęslowi.

Kultura * sztuka, Zorganizo.'aua przez 
Tow. ptzyiaciół nauk w ystaw a prac znane­
go art.-mal. Mariana Stronskicgo. Przem y- 
śtainn.,, wyw-ołała niebywałe dotąd w Pp!e  
inyślu zainteresowanie dla spraw artystycz  
nycli. Tłumy zwiedzających w ystaw ę, któ­
ra otw ar ta pędzie do 16 grudnia -włącznie, 
świadczą aoljitn*e, że Przem yśl talent pra- 
wdz*tvie t'.. órczy jx>trafi zawsze latieżycic 
jiceirć i uznać. Uzttan‘e należy s ;ę Tow. 
pr-zyjąci»ł uajuk za inicjatywę tak szlache­
tną a młodemu artyście, którego tw ó rczy  
talent fachowa krytyka już uznała, ser­
deczne podziękowanie, że dal możność Prze  
tnyślow* wznieść myśl na chw*lę w krainę 
pięKna. —  Z końcem listopada urządziła 
w ystaw ę swych prac rów*n*eż p. W . Żabo- 
krzvcka

n  SŁOYVIYA. W didu 6 gruJnia I;r. zo­
stało odprawione w m ejscowym kośc*ek 
w Słowicie (powiat Przem yślany) nabożeń 
s t y o  żaiobne za poległych w  Kra.ko\ ie w  
dn*u fc listopada oficerów i ułanów 8 p. ks. 
Józeła Pon*alowskiego. W  nabożerisFy*c 
wzięli jęi-iai liczni przedstaw*c‘ele m*ejsco 
wej inteligencji * włościan. Podniosłe kaza­
nie wygłosił ks. katecheta Adamczyk.

M E R  I E  wszelkiego ro d za ju  
K O Ł D R Y , materace, Koce

w  w i ł l K i m  w y b o r z a  polaca

M eblow y M .  ^ ? € S z o \ i H s k i
Kranów, IWtJy Rynek 2. Tel. 4136, 3538.

C en y  konkurencyjna. 7125

W Administracji naszej z)ćży.’i:
Na ocitu iu 'aiyeh  inw alidów : Zofja Mfeky, 

Zóik*'ew. LOOOJIUO mk.
Na II. Dom 1'ech n ‘k ś w : W y grany zakład 

od p. Lzymoinowiczu, D. Olech LOOO.JOO mk. 
Grono nauczycieli sztioły męslriej *m. Ko- 
narsk*cgo Oób.tMJO mk.; Zandast cuk*erk'ów 
c u  siuciUczy kursu aspirantów kolejowytjj, 
*uż. J. Li. 1.O00.000 mk. _

Na S cin ‘uarjum  K s. B y cz e w sk ie g o : Orga- 
n ^icja Narodowa Kobiet v\e Lwow*c, za- 
iiuast życzem w drmi ślubu p. lieleny Gc- 
droyciouej z p. proi. Uziybij m. 1,000.000 
mk.

Na óziec* uchodźców  z za  Z b ru cza : Gro
no na u l u  cieb szkoły mj?sk;ej nu. Konar­
skiego 214.70U mk.; Zamiast k ^ L tó w  i l  
trumnę śp. Stanisławy z GrużeA „kich \Ya- 
li-c/kowej -=  Jadwiga, 'N taujsiaw  * APe- 
czysław Grużcwsk: 1,000.000 mk- i

Na B ra ci n ioertów : Zamiast k\v*atów na 
grób męża, llelcua Stanisławowa Lcsuis:^  
CćO.O Ĵ mk.; Zam ast Mszy św. w loczmeę 
śm kjjt1 śp. Marjaisa Natallicgo — żona * 
dzieci 500.000 mk.

Na budow ę kosUolów  « c  vi schodaicj 
u laicp o iścc : Zdz*sła\v G icniszj nsid
l.OOo.OOO mk.

Na w dow y i j ic ro ty  po Obrońcach- L\s o- 
w a; Zamiast kwiatów ua grot) męża — He­
lena, Siat)'sława Les'ńska 25U.0OO mk.; Zt 
miast \v‘eńca na t-nmuię śp. lnż. Kazmiicrga 
Karpiela —  praco w u. cy Nv ai sza\csk ogo 
ToVż; Ubczp-eczen. Lw ów , Ó.lóU.UUU ih.a.; 
Zamiast w*eika na trumnę śp. Jo zcia  Krup­
ki —  urzędnicy, pudurzędmcy j wożul U- 
rzędu _ pocztowego Nr. 2 ,, Lw ów , 5,000.000 
ink.; Zamiast .lOilarku pnuf. D auccw iczowc 
z okazii św. M.kotaja ■ nczibo-wic * ucze- 
nice państw owych kursów nanczyc'clsk*cii 
L5O0.0U0 mk.

D z ia ł  e f ie m jc z i t y .
„BiKos ‘ ZwiazKOiUE Zrnady 

przem ysiu i taao u /R ic iw a  urze-
w n ^ ijo  fiKC- m  L w o m e

Pod przeo odr..ct\veni prezesa Rady Za­
w ad o wczcj Dr. Btan*sła\va badeniego od 
było się w dn»n l i  bm ..w alne zgromadzę 
nie zamykające 111. rok administracyjny.

Ze spraw ozdatra przedłożonego im-tniem 
Rady 'Zaw!adcwczej przez delegata Rady  
;nż., Franciszka Zamoyskiego \vyn*ka, że 
Spółka akc. „O‘£ o s “ pragnąc ugruntować 
na rynku światowym stanowisko swoje i 
1‘cząc  się z okolicznością żc z ' ustaudzo- 
75*u:em się walut5' nasze.i zm ien i się wa- 
ruuk* bi tu. dąt;»' przez udoskonalenie sw cj 
produkcji do zachowania pełnej z d o ln o ści' 
konkureiT.cy.inei. S taracem  w*ęc Spółki by­
ło w  roku sprawozdawczym aapiowadzie 
tego rodzaj i wkłady, które zmniejszając 
koszta przetobk*, pozwolą przedsiębior­
stwa! skutecznie zaofiarować swoje piouuk- 
ty na rjnku śwdatowym, z drogiej zaś stro 
ny rozbudować swoje w arsztaty w kieruu 
kit zaprcwadzcuia produkcj* bardziej' w'szech 
stronnej.

\V; cloinen*e S ieiec- Bieńków pow‘skszo- 
lio w roku spraw ozdaw czym  tartak paro­
w y o 2 nowe trak* \ o szereg maszvn olwa 
biającycli drzewo, jak cjrkuiarki. piły wa-
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hadlowej Psiak piły taśmowe. p>ły do tar­
cia kantów k1 itd. wetem uzysiwiuha więkiijfOj 
ś i y  popędowej uzupełniono ceutraiine urzą­
dzenie s luicawe o idu kim' parowych. -Dla 
rentowniejszej eksploatacj* drzewostanów  
rozbudowano własna sitru kolejowa o cLil- 
SĄ-ch 22 k im , wobec czego ł%8ńna długość 
własnej s ‘ec* kolejowej wynosi 40 klin.

Fab iyk a płyt kltjouyeh 1 iormerow w 
Rzęśide polsklei. puszczona została w ruch 
w maju br. baibryka ta pod względem u- 
rż»azcn technicznych dorównywa w zupel 
irosci, o Lle irc  przewyższa, tego rodzaju 
sjkład y zagraniczne. Muno krótkiego, bo 
zaledwie kilkumiesięcznego ruchu, zdołała 
już w p row ad zi fabrykaty swoje na rynek 
św iatow y

fab iyk a  płyt Klejoifych i forióerów w 
I^ot.kow ‘6 pracuje V  dalszym ciągu za­
dawalająco. W nadchodzącym roku admini­
stracyjnym  zam‘crz a  uskutecznić dalszą 
rozbudowę.

Parow a fabryka stolarska w Zamarsty  
itowte pracuje dalej intenzywnie. dostar­
czając rynkowi krajowemu elementów bu­
downictwa drzewnego, oraz mebli. Dzięki 
sohdności wykonania c ‘eszą s'ę w ytw ory  
fabryki zamarstynowskiej ogólnem uzna­
niem odbiorców.

„O isos" Gdańska fabryita mebli, Spółka 
akcyjna w Gdańsku, jest zakładem siostrza­
nym Sp. akc. „O‘kos“ w e Lwowie. V ro­
ku sprawozdawczym zosta. „Oikos w  
Uoańska przemieniony na Sp. aikcyjng. 
prżu rcwnoczesnem podwyższeniu kapitału 
akcyjnego do 300,000.000 m.‘ niem W obec 
zmiany waiuty w  Gdańsku ^.ostan‘e nicbar 
wem przewariutov'any kapitał akcyjny na 
guldeny gdańskie. Zakłady gdańsk‘e posirar 
dające obok stolarni jedna z największych 
fabryk parkietów w  środKowej Europ‘c, 
zdooyły sohdnościa swoich w yrobów  n‘e- 
tylko rynek miejscowy, aze i rynek amgiel- 
sk>. norweski * Ameryki południowej.

Sprawozdanie nadmienia dalej, iż szcze­
gólniejszą pieczę pośw''ęc'ła Spółka akcyjna 
. , 0 ‘kos“ w e Lw ow ie w roku sprawozdaw­
czym budowom. Oprócz dużego magazynu 
płyt klejonych w  Rzęśińe polsl»ej wybu- 
cow ała Spółka - w roku sprawozdawczym  
w  zakładach swoich w Rzęśnie polsloej 1 
Sicicu-faieflkowie 7 obszernych budynków’ 
rnieszkalnycn dla urzędndców 1 robotn‘ków. 
Do buuowli tych dostarczyły własne z .v  
kłady wszelkich m ąierjałów drzewnych, 
wszelkiej stołarszczyzny. cegły, dachówki 
* kafl1'.

lidanj za rok spraw ozdaw czy 1923/23 
■wykazuje czysty  zysk 3,310.404.501 irikp. 

,E?'da Zaw‘ado\vcza proponuje wypłacenie 
40u proc dywidendy z terri* iż po należy- 
tetn dotowaniu funduszów rezerw ow ych, 
natęży przeznaczyć na cele dobroczynne 
kwotę 250.000.000 mkp.

Po krótkiej dyskusj' m u wmoskari' R a­
cy  Zawutdowczej wszysdde te. wnioski je­
dnogłośnie uchwalono.

W  m‘ejsce ustępującego członka Rady  
Zawiaoow-czej p. Bei‘ Grosza, zatwierdzi o 
W iinc zgromadzenie kooptację księcia Ka- 
żinfierŁa Luoomirskiego. Ponadto zatw ier­
dziło walne zgromadzenie kooptację dr. Wi 
toida Bielańskiego. 7497

^ n f u i s i a m a  g i s ;

{ B c l a r S , 9 0 o . 0 0 0  m k p .  |

GIEŁDA W A RSZA W SKA
W arszaw a. 11 grudnia 19_'l.

W aluty i dew izy; Dolary St. zjciln. 
G900000, HoB.ndja 14S3530, Londyn 
17000000, Paryż 210000, P raga 1127.-0, 
5 z” a jcarja  0/0000. WKderi 54750, W io 
ehv ’ 702-0, franki, 'złote 755000. Belgia 
'W 1000.

Buuy złote (.00000, S prc. pożyczka 
7200000, miljonówka 205000.

Płacono w tysiącach m arek:
A kcie: Bank dysk. 32o0, Bank hanu! 

3400, I). d!a handl. i przem. 375 Kred. 
w arsg. 1100, Zachodni 2100, B ! A*a- 
łopoisjci 1 0 5 0 , Przem ysł. Lw ów  5!0 , 
P ow sztclm y kred. 100, Zjednoczenie 
Ziem pulsk. 1025, Związek spół zarnb. 
4130. Bank związk. Ziemian -BO, W i- 
lorski pryw . Bank handl. 275, Bc-rkc-

w slS '780 . Hurt 400 B racia Jab łk o w s c t  
250, Ptifcal ISO, Synd. rolniczy 18UF 
Tkanina 85, Żegluga 210. (VII. em 200) 
Zach Tow . 272 5, Ćmielów 1400, Ele­
ktryczność ,o 00, Pol Tow . Elektrycz­
ne 330, Kabel 600. Kluczewska labr. 
1300, Polski przem k ork o tw  115, Na­
fta 44C, Polski przem. naft. 975, Nobel 
955, (VI. em. 835), Lenartowicz TJ0, 
Pustelnik C50, S iła  i św iatło 1075, Spi­
rytus II. i III. em. 3750, Haberousch 
5350. Pohki Lloyd 200, Aiaryrin 1 Olu, 
Przem ysł leśny 160 ‘ Szumiljrt herb-

170, Cerata 155, Sole potasow e 5300 
lOicwśhi i Scholoe 2550, Spies S6(), 
Puls 270, WTldt 410- Chodorów 6250, 
Czersk SIO, Częstocice III. em. 4400 
(IV. em. 4575, b, 5001). Gosław ice 1400 
(VI. em. 1200), Michałów 1675, W arsz 
Tow, fa tr . cukr. II. em. 4925, fb. 5JPG) 
Fit lej 420, Łazy 250,' Drzew , przem- 
iunui. 680, Wa.rsz. Tow . kcip, węgla 1. 
em. 6400, (W . om. 6300, b. 7200), C e­
gielski 945, Fdzner i uam per 7100, Lii 
poop. Rau i Lów  655, Modrzejów 1. 
em. 9700, (b. JlOuO), Norblm I, em.

2? g i e ł d y  l w o w s k i e j .
Lw ów , .11 grudnia 1923.'

Na giełdzie akcji osłabienie. P rzy  
zwiększonej podaży przew ażna ilość 
papierów zniżkuje. Ćmielów spadło o 
475 milionów. Zresztą tendencja nieje­
dnolita. Z yskały papiery notowane 
na giełdzie wiedeńskiej, wskutek zwyż 
ki korony airstr.

Niekoiowane zniżkują również, kur- 
sa kształtują się jednak niejednolicie. 
Popyt za Olkuszem.

Transakcje w akcjaen (w tysią­
cach):

Hipoteczny 1025. 1000. 1030, Pow .
Kredyt. 75, 70, 65, 75. 90, 92, Przem y­
słow y 52(y 515. 5 %  512 530, Ziemski 
Kredytow y 210, 225, Pol. Baaic Han­
dlowy 1700, Ćmielów 1?50, Karpalit 
850, 800, Niemojowski Tow . Akc. 500, 
525, 4ś0, 500, Oikos 5400. 5500. 54 0, 
5400, Pai owo/v 535, 525 520. 500, 540, 
530, 490, 550. 515, 560, P ozet ISO, 200, 
206, 185. 190. Siersza g. 11000 , Nafta 
465 475, 460, 470, P . T . B . 1,50. 160,
155, ’ 80. 150, Rakszaw a 6900, 7000,

Rohn i Zielińiki 405, Sficrsza el. 300, 
315, 310, 320, (260), Tespy 5400, 5450, 

.5500. 5600. 5500, 6'JOO, 5800, 5910. 60-h).
(400, 63tX5, 6100, 6200, 6100, 6250, 6500
Zieleniewski 17900, 1S000. Brow ary
21000, 21250, Chodorów 5750, 5 / 7 5 ,  
5825, 5800, 5825, Cegielski 900, 850,
810. 800,- 875, Gafota 330, 315, 360, 320, 
330. 320, 340, 345, 350,

Transakcje w nicikotowunych: 
Jaw orzno 27000, 26000 26500, drob­

ne 29000, 29300. Gazy 58000 3/009,
36500, 36000, 355C0, 35000, Cnybie 9000 
9300, 9300, 9200 9400, Len 1900, 1850,
1300, 1700, 1750, Gazociągi 700, 55<t,
650, 600. Arma 1000. 1050, 1025, Flektr 
n. S . 230, 210, 200, 190. i^OKomoiywy 
950. Nitrat 300, 325, 315, 320, Rucker i 
Hofhnger 1400, Szkło 16U0. 1400, W ę- 
glówki 43, 42. 41, 40. Columbia 40, 42, 
Azot 801. 770, 700, 675, 650, 625, B , ug- 
ger 1000, 1050, 950, 950, Foresta 650, 
Lcsienice 1550. i5G0, 1525. 1375. Ma- 
clilejd 700, 740, 725, Olkusz 750, 775, 
800, 760, 780, 770. Hydropoł 80, 60,

W a r t . Dywid.
A k c j e 1 0  g ru d n ianontin 1921 1922 1 1  g n iu u ja

Mkp, m p . z kuponem bieżącym ułacą żą laia t r a n s a k c j e
280 70 140 Bank Zw iązkow y 3 0 ‘JOO .. _ _
280 12 120 Bank hipoteczny 9950: >00 1035000 1000— 10  >0000 1100— - 2 5 0 0 0

1000 300 6C(j Bank handi. p "zn . 1690000 1710eu0 1700000 __
280 Jó 140 Bank M alooolski . 1200000 __ 1 2 0 0 -1 2 2 5 0 0 0
280 42 140 Bank pow sz. kred. ÓiOOi 940000 6 6 —9200C 8 0 -  lu20(J
280 42 130 Bank P rzem ysłów . 5050UU 535000 aln -53*k :-00 5 0 0 - 5 3 0 0 0 0

1000 2o(, — Bank Poln iczy  . 250000 __ _ _
280 56 84 Bank Z iem . k ie d .. 222000 33  ;Oj () 225 —230000 2 3 5 — 310000
280 56 8-1 Bank Zem elny . . aOOG

1000 — 600 Z w Sp. Z . w P oz. 4000000 — - —
500 — — A grochuflia . . . 825700 __ _

1000
500

— B racia  Biskupscy . 180000 --- __ __
500 .. — B-owar\ . .  . 2O700tXM) 215^7000 2 1 — 2rc5 0 0 0 0 20 5  — 2125(7000

1000 21 f 140 C hodorów  .  . . 57000,100 5875000 5750 —5 425000 59 2 5 — óOOOOOi
— — Cegielski . . . . 7950UG 9050  760 800 900000 9 6 0 --1 1 5 0 0 0
1000 '200 1009 Ćm ielów . . . . Iz4d000 12 odOOO 1253000 1 6 9 0 -1 7 5 0 0 0 0

140 22 140 GaiOtd . . . . . . 3100o0 305000 3 1 5 — 360000 2 9 0 -Ó Ż 5 0 0 0
140 8 (k — G alicja . . . . i --- __

140 119 — G órk " 1850000.. __ — __
140 280 14 Kaipalit . . . /9 0 000 860000 S v 0 -  550000 7 5 0 - 81-OOOO
280 163 200 K rakus . . . . 441)000 _ ___

1000 90 — N iem ojow ski .  . 475 100 530000 48o— 525000 ___

1000 300 400 O ik os . 53500O0 5550000 5400 SSOCW 5 5 ° 0 - 5 7 0 0 0 0 0
500 60 — P aro w o zy  . . . 485090 .-65000 49o • 5 6 0 0 (0 5 0 0 —570n00
oOO 200 — Pe zet . . . . 180000 210900 185— 205PT0 2 1 5 -  z2 !0J0

1000 — 750 P łó t.io  . . . . , 1 1 OOufiO ___ __
350 14 170 Pocisk 52ŚW 0 __  . __ 525000
500 100 350 P olsk a nafta . . 455000 480000 4 6 0 - 4 7 5 0 0 ° 4 5 0 —500009
500 325 400 Polskie ,'1’oW. Bud. 148000 182000 150— 18C000 18 0 -20 60 00

10000 1500 — P otęg a — •__ _
140 100 280 Rakszaw a , , 

„Rohn Zi effnski" .
6850000

aooOui)
76*50000 

4100 i0
3 9 0 0 -7 0 0 0 0 'j

40.50C7
6850000

200 21 40 Siersza elektr . . 295000 325000 3 0 0 — 3200300 _
140 450 — Siersza g ó rn . . . 10900000 mOOOuO IlwOOOO lUóCOOdO
230 — 56 Spół W ydaw nicza. 38000 ---
700 350 700 T ep ege . . . . 4500000 --- __ 45!1000u

1000 150 350 T p sp " 5450001- 6550000 5 5 0 0 -  9500000 5 3 0 0 - 5300000
■40 9* 280 Trzebinia f. m a s z .. __ __ __
500 180 2.50 U r s u s ......................... 440000 ___ __
500 150 500 Wild i S ka . .  . 407  000 __

luOO , 170 1070 Zieleniew ski . .  . 17800000 i 8200000 179— 1810000 —
£00 100 — Polski G lob . , . 65000 _

1000 160 250 Pol b a l ......................... 3 .0 0 0 _ ___

140 7 0 210 Polskie T ow . handl. 490001 ___ —
1000 261 600 P o l s o i ......................... 1 7 )000

5uC 100 — W a w e l.......................... 2500 _ _ _
140 20 50 Żegluga Polska 1 10 ,0 0 — — ___

1400, (b. 1750), Ortwein 386, O strow ie­
ckie zakj. 14800, Parow ozy 500- P o ­
cisk 4/0, Rohn i Zieliński 405, (IV. em, 
340), Rudzki I. em. 15.50, (II. em, 17.5<X 
HI. em. 1700. b 1825). Starachow ice 
3575, Trzebinia 850, L n ja  800O, Ursus 
730, Zieleniewski 19650, Konopie 700. 
(V. iVi. em. 460), Z aw ierae 3 7 2 %  miij 
Ż yratdćw  337 mi!j. fielpol 50.

GIEŁDA KRAKOW SKA.
Kraków , 31 grudnia 1923. 

P łacono w tysdacach .narek :
Akcje: Pol. B . Przem . 505, B. Po­

w szechny Kred. 190, B . Htpuieczny 
1075, B . M ałopoPki 1175, Ziemski B. 
Kred. 275, Tołian 525, Impex 2 2 , F h at- 
ma 520, Żegluga 100, Zieleaiiawsk1 
1850G, Rohn i  Zieliński 4C0, Cegielski 
975, rrzemnia masz. 900, Parow ozy 
495, Automotor 400, Pocisk  420, S ie r ­
sza górn. 11000, 1 epege 4t<00, Nafta 
470, Pezet 115, Pokucie 470, Strug 
i2CĆ, Synd kosz. 250, Krakus 750, Ćmie 
lów 1600, Siersza el. 3 l0 , Chodorów 
5750. Niemojowski 'i ow. . Akc. 500. 
Agrcchem ia 1400, Terropol 150, (PAT.)

GIEŁDA SZ W A JC A R SK A .
Zurych, 11 grudnia 1925. 

Buenos Aires 179, N. Jork  573S ,  
Londyn 2502, P aryż 30‘70, Measckan 
2 4 ‘8 ~ % , BruKsela 26 35, P raga 167? 14, 
Amsterdam 218, Buiajposzt 0 0295, Bu­
kareszt 2 » 5 , Kopenhaga 10150, E G - 
graa 6 ‘4 " B ,  Sof ja 4, M adryt TfelNj 
W iedeń 0 UO806.

ZBOŻE.
Lw ów , U  grudnia 1923. 

Przy licznym udziale ogóiny obrót 
ckoIo 100 tor.n. Transajccae w  życie, 
owsie, kaszy hreczanej i fasoli białej. 
W  życie podaż obfita, w  ;ptszenicy nic- 
a o tla tcc2na. Silnie poszukiwany owies 
Zainteresowania dla strączkow ych 
słabsze. W  2ien.niakach silny popyt 
bez pcciaży, z (povrodu utrudnionygj1 
dov 'ozu fatalnym stanem dióg.

Tendencja utrzymana —  usposobie­
nie spokojne.

Transakcje (w tysiącach): żyto 8300 
do 8500, owies 7000— 7200, fasola biała 
?400u— 2500u, kasza breczana 1201 
eto 13000,

Cenv szacunkowe, b tz  transakcji: 
Pszenica 12550— 12850 jęczmień browar 
niary 7300--8000,maku pszenni 40 prc. 
25000, mąka pszenna 55 prc. 20000 ma 
ka pszenna 70 prc 15000. m aka żytnia 
60 p’ c. 17500, mąka żytnia 70 prc. 
15500, otręby pszenne 4500 otręby 
żytnie 4300.

C H A T Y  S Ł O T A .

Polska Krajow a K isa  Pożyczkowa 
Oddziaf we Lwowie

piąciła za 1 1  grud. 10  grud. 1

1 au str. k or. z ło tą 7 6 1 9 0 )
1

721800

1 m arkę niem . z ło tą 898300 848600

1 rubel złoty 193500.; 1833100

1 frank złoty 725600 687400

1 gram  czy steg o  z ło ta 2499835 2567750

1 dukat 8697700 3148000

1 gram  sreb ra 71459 67697

1 zroty polski S erjaA 50800 SOauO

- B .  ,  B 232500 232500

- » » » c 30290O 301900

„ „ „ ,  D 590000 570000

frank zł. obliczeniow y 739350 694350

~ h

CHRONI
W Z R O K

Ó S Z Q Z Ę D Z A
P R Ą D

B O B E B B M E
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U f y t w o r n y e h  P ł ó d  M ę s k i c h  ”
p o d  f i r m ą t 1 * 1 .

B e r t a  S t s r k

m aj :a e k i  # .

p o le c a  k u p e lu s z c  f ra n c u s k ie  s ła w n e j m arki „ D e iio n -  

Paryż", b ie liz n ę  męską, k r a w a ty  francuska s ły n n e j firm y  

„ P a u l O ln rer &  C i i - P a r y ż " ,  rę k a w ic z k i a n g . „ D e u ts * .  
w y r o b y  t r y k o to w e  i in n e  w z a k re s  te n  w c h o d z ą c e  a r ­

tyk u ły  p o  n e d t r  u . r t i a r h o w a n y c n  c ł d s c I y .

-  K U P N O  5 S P K Z E fllA Z . -

W i l l a  c a ł a  w o l n a  z  k o m f o r t e m  o  s z e ś c i u  p o k o j a c h ,  
p a r c e l a  p 6 ł  m o r g o w a  o  d w ó c h  f r o n t a c h  ; : a  r o g a t k ą  

Ł y c z a k o w s k ą  s p r z e d a  J a s z k a n i c c .  P a ń s k a  21. 2 -4  7487*

IH I 111IIII ?««EB— iHBHg *ł«C£»
4» I I  m  p rz irab ia  na m odne ia 
• 1  i l u  sony. feibuje chem icznie

W Ł A D Y S Ł A W  S O L IK
K u ś n i e r a  6432

1Lwów, ul. Choi ąłczyrny 5. II. p. 
róg Afcodamlcklaj.

Z A M I E N I Ę  s a l o n  s t a r y  n i a c h o n i o w y  n a  n o w s / y  z  k t n i -  
z o l ą ,  o r a z  f o r t e p i a n  ś r e d n i  n a  k r ó t k i  z a  d o p ł a t a .  
W i a d o m o ś ć  w  a d m i n i s t r a c j i  p o d  „ Z a m i a n a " .  7 5 J3  *

W Y D Z I E R Ż A W I Ę  m a j ą t e k  n a  W o ł y n i u  3 0 0  m o r g ó w
z  b u d y n k a m i  p o  2 0  K g .  z b o t a  o d  m o r g a .  Z g ł o s z e n i a  
Reklama Prasowa Lwów, CUorążczyzna pod ..Wo­
ł y ń 41. -  7:507

do buchalterii am erykańskiej i inne

p oleca „ s  A  R  M  A  C J  A “ g
w  ó  w ,  A K a d z m ic K a  8.5

PRACOWNIA SUKIEN DAMSKICH Roziljl Bonrdot, 
Lwów, Ru.owsLlego 8, tprzi —ale *  szelki; toiny, 
na r«duiir Ikstrygule ora. Km. kroju I i życia.

7370

S1P1IIE \mmi SAIGfiY.
M E B L E  K L U B O W E

skrom ne i w ykwintne poleca najtaniej

l e g u  M j w m m m
u l .  C h o r ą i c z y z n y  2 7 -  2 9 .

s z y j e  w s z e l k ąT A N I O  i s t a r a n n i e  
T e a t y ń s k a  l a .

b i e l i z n ę  S z w a l n i a  
2341

WOLNE POSADY.

O G R O D N I K A  n r  w i k t . o d  I - g o  s t y c z n i a  p o s z u k u j e  
D w ó r ,  N o w e s i o ł o  p .  K u l i k ó w .  7431

P A N I E N K A  z a o n r e g c i  d o m u  —  F r o e t i l a n k a  —  u m i e j ą ­
c a  s z y ć  p o t r z e b n a  d o  d w o j g a  d r i e c i  1— 4 l a t  n a  
w i e ś — d w ó i  W i a d o m o ś ć .  L . j g o s z a  18 p a r t e r ,  c z w a r ­
t e  . l u b  p i ą t e k  g o d z i n a  5 — 6. 750 5

Z D O L N E ? )  p a n i e n k i  u m i e j ą c e j  p i s a ć  n -  m a s z y n i e  p o ­
s z u k u j e  n a  g o d i  i n y  p o p o ł u d n i o w e  R e d a k c j a  „ G a z e ­
ty  B a n k o w e j 11. Z g ł o s z e n i a  m i ę d z y  5 — 7 w i e  '.z. w  b i u ­
r z e  W y w i a d u ,  u l ,  M i c k i e w i c z a  3  729 5

POSADY POSZUKIWANE. —
A N G lE L S K O - N I E M t E C K l  . „ ^ r r e s p o n d e n t  . a k i e  b u c h -  

h a l t e r  i o s z u k u j e  p o s a d ę ,  j e s t  f a c h o w c e m  w  n r z e m ,  
d r z e w n v m .  Z g t .  u p r .  p o d .  „ B : l a n s i s t a “ . 7 422

P R A G N Ę  z m i e n i ć  p o s a d ę  o d  15 o i u  u n i a  l u b o u  1 s t y ­
c z n i a  n a  u r u y n a r j ę ,  z a  k a m k r d j  e r a  l u b  z a  S t r z e l c a .  
M a m  l a t  ‘ i  p .  U h r y n ó w  k o l o  S o k a i a  M r c h a i
sitarz._____________ *_____ _____________ 7403

A G R O N O M  i n t e n z y w n y  r o l n i k ,  2 0 - I e t u i a  p r a k t y k a  p o ­
s z u k u j e  p o s a d y  z a r z ą d c y ,  k o n t r y  i o r a  Ł a s k a w e  
z g ł o s z e n i a  W a g n e r  L .w ó w ' A n t o n i e g o  11 a .  7501

T E C H N I K  d e n t y s t a  p o s z u k u j e  p o s a d y  o d  1 s t y c z n i a .  
Ł a s k a w e  z g ł u s z e n i a  p o d  „ S a m o d z i e l n y 1, 7-493

— NAUK \ I WYCHOWANIE. —

R O Z P O C Z Y N A M  n o w y  I f u r s  k r o j u  i s z y c i a  a ;  i a  2  s t y -  
z n i a  1924 „ j o l a n d a " ,  S t a s z i c a  8  ( b o . z n a  C h o r ą ż c z y -  

zny).  ̂ 749,'
K O N W E R S A C J A  i  l i t e r a t u r a  f r a n c u s k a ,  h i s z  ( a n s K a  i 

d u ż ;  c z y n s z  z a  m i e s z a n i e .  A d m i n i s t r a c j a  _ .,f’r o f e -  
s s e u r “ . 735 7

i MIESZKANIA.

D Y S T Y N G O W A N A  p a n n a  p o s z u k u j e  p o k o j u  p r z y  z a ­
li l e j  o d z i n i e .  C z y n s z  w e d L  i . n o w y .  Ł a ś k A w e  ż g ł o -  
i z e n i a  p o -  „ Z a m o ż n a -  d o  A d r n j  S ł o w a  p o i .  T a ro

S T A J N I A  w o z o w n i a  s ą  d o  w y n a j ę c i a  T u r e c k a  1. 7 4 9 2

Z !\  p O K Ó j  z  k u c h n i ą ,  : n o ż _  b y i  w s p ó l n a  k u c n n i a  d a m  
u t r z y m a n i e  j e d n e j  o s o b i e ,  l u b  o p a ł  i c z y n s z  w e d ł u g  
u m o w y .  W  " d o m o ś ć  A n c z e w s k i c h  5 . H u p e r t o w a ,

751 0
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J ł  BOGibCE i 0 LIUACH WODNYCH
LP Bajki, z rys A. Ostrowskiej

M. Dyno. ska
5 50

O a jKI sta ro św ieck ie
- J ' Z  rysunkaiiii autora

A. Gawiński
' 8 80

rSAJARZ POLSK1 — Klechd/
Baśnie. P o . eści. ’tjuw {py

A. ! Gliński 
12 —

SŁONECZNY ŚWIATEK bajki 6 20 C. Nmwiadumska
KRÓLESTWO BAJKI. Pow ieść 4-20 E. Ostrowska

0GR0D KRÓLA MARCINA. Pow ieść 
“ RZYGDDY CUSZKA DZINDZIŃNIKA

o ~  
2 40

pYCEH i. ZŁOTEGO SERDUSZKA 1
■ » Pow ieść fantasłyczsa

U. Buyno Arctowa 
6 -

U l  WflJTUSIOYiEJ iZBIE 1 Porazinska
W  W icrszjk ., z rys. St. Bobiiiskiego 3 5u

FINEK. P rz tg o jy  pia ' 3 — J. Grabowski
OAN LISuWSKi
* Opov, ieSć o ro Izinie lisiej

J. CiemnroniewŁz
B  2j

PRZYGODY fllKRODA. Opowieść 4 40 S. Croltoiina
V U  SPALONYM DWORZE J. korazińska 
w * Powieść z. czasów  wojnv 5 -10 

PRZY BIEŻELI L>0 BŁTLEEM. jasełk a  1 —

A T I  A ^ 5 » V  - 'Wldl zw ierząt 
i  4  I 1 > nl I  Sw at minerałów. -

-  Ptaki po 15 
Ryby po 15

%t£:LCZYSKi)
Domtcść z czksów niewoli

KCLED/Y.
0JC7Y26IA

M. Buyno-Aictowa.
5  50

l?owieść 5 40
P ow ieść z  czasów  w oiny ó —

MARYSIA W JAPONII. Pr w iść 6 80 A. Jatiowski
fjD  DUBIENKI DO ÓActrtWIC 
V  Pow ieść z. t\ cia Kośc.uszki

J. Oi wicz 
6 ,50

■^ŁOTY' WIEK PERYKLESA‘ »
* -  Powieść histcrcczna

M Konopnicka 
8 —

LlłODZ-DWIE NARODU
W  Ż ciorys sławnych Polaków 7 -
MŁODY JENIEC INDYJSKI Pow ieść 4 -  

PODROŻ BEZ PIENIĘDZY. Powieść
W. UmińSKi

ó —

ZIEMIA W OPISACH 1 OBRAZACH 6 — S taga. mwsk

NASZ LAS i Tą a 9 mieszkańcy ó -  
TATRY. :!• iiroęfaiSy opi;

t . Dyakowski
90

DLA D u łłu S trL H
CHODKIEWICZ -ŻÓŁKIEWSKI.-BATORY,j

3 rnii.of..r:Wje hi: .o* 'zne 00 5
A. Siiwiński 
60 do 6 20

|j|A BEZDROŻACH TrtTRZAŃSKiCHj'
■ M W ycieczai. Opisy

M. Zaruski
5 24

C O Ml POWIt DZlth DZISIEJSZY
Z b icr myśli i aforyzm ów  

Kb ł AJa TŁU. P oiciosie  mJrSłi

tó CQ ►
CL

i - ‘ 2 ___
1 / l Ł - i U i / l Ł

: < T t

: o d ‘

- -  " f  GtĘBOKOŚól WOŁAM 00 CIEBIE, ó.ANIE !
ski 1 /\siaż|f. i d t nabożeństw a

Z, Hariingkawa
ł  59 
ó ob

ZNASZA OJCZYZNA. Śpiewnik 5 —  F. Starczewski 1
W sz y stk ie  k siążk i s ą  z ry su n k am i w  o zd o b n y ch  o p ra w a ch

4 _

7470

W Y D A W N I C T W A  M .  A l t C T . I .  W  W A K b S Z A . W I t i :
d o  N a b y c i a  w e  w s z y s t k i c h  k s i ę g a r n i a c h

CENY PODANE W IEDNOSTKACH MNOŻY SJFt PRZEZ O&OWJĄZUjACY MMOf.filH KSIĘGARSKI 
DO CEN KJ.TALCEOWWCH KSIĘGARNIE DO. 'CZA Ą 2ft ,, DODATKU SORT.

k a ta lo g  g w ia d zK o w y  in^&strowTfcsDy b>ezpłź\tnie.

S P Ó L N 1 K  (c z K a J  k i e r o w n i k  ( c z k a )  z  k a u c j ą  d o  s k l e p u  
p r o d u k t ó w  w i e j s k i c h  w ś r ó d m i e ś c i u  p o s z u k i w a n y  
( n a ) .  Z g ł o s z e n i a  p i s e m n e  z  p o d a n i e m  w y s o k o ś c i  |  
k a p i t a ł u  i r e f c r e n c y j  p o d  a d r e s e m ;  W > * s z n a c k a ,  
C h o d k i e w i c z a  9 . 7 5 0 4

ilUlSltii
i  pełnym  k om toriem  za  odpow icJ.nim  od-  
sfępr.em . Z g ło sz e n ia  p ed  „KATOLIK1' do
Biura ogłoszeń SrOcka Lw6w,

K ościuszki 2 , 7511

—  ’ R Ó Ż N E  DONIESIENIA. 9 -

W S P Ó L N I K A  7. k a p i t a ł e m  o k o ł o  6 0 0  d o i a r d "  i w s p ó ł -  
p r a c ą  p o s z u k u j e  p o w a ż n y '  i n t e r e s  h a n d l o w y .  Z g ł o ­
s z e n i a  p o d :  „ T r w a ł y  d o c h ó d 4'  d o  A d m i n i s t r a c j i .  ?436

Adw okacka kancelaria
u  ś ro d k o w e j  M a ło p o ls c e , w  m ie ś c ie  
p o w ia to w e m  d o  o d d a n ia  ty lk o  P o la k o ­
w i. P o m ie s z k a n ie  z a p e w n io n e . A d m in i­

s t r a c j a  „ S ło w a  P o ls k ie g o . 7,500

Z  Ł  0  T  E ,  S R E L R N E  

P i ę t c n e  u p o m i n k i
7347 w ła sn e g o  w yrob u  

p o l e c a  n ajtan iej

W ł a i j y s ł a w  B U Ś Z E K
Lwów, Akademicka 6.

M a s z y n y ^  d o  s z y c i a
najnow szych  system ów  cze.- 
ści składow e tychże, Przy­
bory  do kraw icczyzny i J o  

ro b ó t ręcznych  p oleca j

Aleksander Rlaite
SK łaa m a sz y n  d o s z y c ia  \

& L w ó w , W a ło w a  17 a
_ B S a W E S 3 5

f a a s o p i s r r i d ,

D z i e ł a ,

B r o s z u r y ,

A f i s z e  

w s z e l k i e  d r u k i

p r ^ y l t s i i i i e

B u la p i  M?o i i w “
L w ó w  

u f .  Z i m o r o w f c z a  1 1 - 1 5 .

D r z e w u  o p a ł o w e *  k t e  r ę f e n e  po K I ,0 0 0 . 0 0 0  i

W ą g i e l  g ó r n o ś l ą s k i  . . .  po 2 2  Q Q U .0C S M i .
za l.ooo k«*. wraz z dow^zersj przed dom

dostarcza

„ X  B  ^ŻL k C  ^ s » “
S p ó łk a  z o g r . od p o w . v/e  Lw ow ie. 7 4 0 1

u l . L E 7.F W E L A  3  (o b o K  p l . A K a d e m ic K ie ^ o )  'T e ł. 1&9 .
Ceny w b żn e  o j  15 g ru d n ia  h r. $

m m m m s

5 B IL E TY  W IZ Y TO W E
w y k o n u je  n a jt a n ie j

1  OrnKarnla Pfl L SfWCGQ“
— w e L w ow ie, Z irn orow icza 15. —

R jat JMCKTWB-łSS-BmBS ‘tmsess-j

Z a r c  ó , w i e ć a i a  j a . ®

S U P E R F O S F  A T Y
S I f  1T p O’ T A  S O W:SL 

V - /  Ł e  H  A . L  U  S  I i  I  E

o ra z  S A L E T R Ę  C W t .
na b a rd zo  d o g o d n y c h  w a ru n k a ch  sp ła ty  

p n y j t f j j e  j u i

BANK ROLNICZY S. A.
W E LW OW IE,- o ra z  ]f.go filja  w  JARO SŁAW IU.

W y łą c z n a  r e o r e z e n ta c ja  i s p r z e d a ż  n a  M a ło p o is k ę  i W o ły ń  n a jw ię k s z e j  
w  b. K o n g r e s ó w c e  fa b ry k i s u p e rfo s fa tó w  K ie le c k ie g o  J o  w . A k c . s z tu c z n y c h  

n a w o z ó w  i in n y ch  p rz e tw o ró w ' c O e m ic z n y c n  w  w  K i e l c a c h .

o i t a s p i i  p p a s i i f M i
p r z y j m u j e

1 1 L w ó w ,  u l .  Z i m  o r a  w i c z a  L . 15.
Redaktor odpowiedzialny. Willi, Alit. Skrzyczyński. Z drukarni „Slows. Polskiego". Lw ów . ul. Zimorowtcza 1. 15. Zaraudca: W. A.  SkrzyczyńsKt
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